
A, Karialainen
u E. Gierka

(-ywartek był ostatnim dniem 
rizyty, Jaką ^oż-vł w p°lsce mi 

i-ter spoaw zagranicznym Fin 
— Ahti Karjalainen z

małżenkg.
Teg0 dnia fiński gość odbył 

w Warszawie rozmowy z czo- 
PWymi osobistościami polskie- 
g0 żvćia politycznego i państwo ______

<1. AB

Foznań, piątek 1 marca 1974 
Nr 51 (9331)

Cena 50 gr

Ukazuje się od 16 lutego 1945

1'"i" i»w

Ministra A. Karjalainena 
Przyjęli: 1 sekretarz KC PZPR 
Edward Gierek i prezes Rady 
Ministrów Piotr Jaroszewicz. 
W spotkaniu uczestniczył mini 
ster spraw zagranicznych Ste­
fan Olszowski.

Omówiono niektóre problemy 
obecnej sytuacji międzynaro­
dowej oraz zagadnienia dalsze­
go rozwoju pomyślnie układa­
jącej się współpracy pomiędzy 
naszymi krajami. Minister Kar­
ialainen przekazał w imieniu 
prezydenta Urho Kekkonena i 
rządu zaproszenie dla Edwarda 
Gierka i Piotra Jaroszewicza 
rozłożenia wizyty w Finlr—dii. 
Zaproszenie zostało przyjęte 
z zadowoleniem.

W Belwederze przewodr:czą- 
Cv Rady Państwa Henryk Ja­
błoński’ przyjął A. Karjalai- 
nena.

W serdeczniej atmosferze o- 
ir.awiano sprawy dalszego 
wszechstronnego rozwoju sto­
sunków miedzy Polską i Finlan 
dią oraz niektóre zagadnienia 
współpracy obu krajów w dzie­
dzinach związanych ze sprawa­
mi utrwalania pokoju w Euro­
pie i na świecie.

W godzinach pooołudniowych 
A. Kar.ialainęn zakończył wizy 
tę w Polsce i opuścił nasz krai.

Plenum KW PZPR w Poznaniu z udziałem sekretarza KC Józefa Pińkowskiego

0®% ■ Ł I i E a *wziaiamosc partu na wsi
siłq mptoryęznq przemian

Problemy dalszego rozwoju i umocnienia organizacji par- 
tyjnych na wsi wielkopolskie । były przedmiotem wczoraj­
szego posiedzenia plenarnego Komite;u Wojewódzkiego 
PZPR w Poznaniu. W obradach uczestniczył także sekre­
tarz KC PZPR — Józef Piuk owski.

żegnany na warszaw lo+ni
fku przez m^ctra S. Olszow­
skiego. (PAP)

Z pobytu delegacji FWN Algierii

Wizyta w Trójmieście
Wczoraj, w kolejnym dniu wi

zyty w Polsce delegacja

Zebrani chwilą ciszy uczcili 
pamięć zmarłego członka KW 
— Teofila Kowalskiego, po 
czym głos zabrał I sekretarz 
KW PZPR Jerzy Zasada Za­
gajając dyskusję nawiązał do 
dorobku 30-lecia, który cha­
rakteryzuje się ogromem prze 
mian społecznych, gospodar­
czych i kulturalnych: są one 
bardzo wyraźne również na 
wsi wielkopolskiej. Jeśli np. do 
roku 1938 w Poznańskiem zbie 
rano niecałe 14 q z hektara, 
to ubiegłoroczne plony wy­
niosły ze wszystkich sektorów 
gospodarki rolnej 30 q/ha. Jest 
to rezultat zmian ustrojo­
wych, szybkiego rozwoju gos 
podarczego, dalekowzrocznych 
decyzji, polityki partii i rzą­
du. Jest w tym wysiłek sa­
mych rolników i ogromna po 
moc państwa, które w ciągu 
30-lecia przeznaczyło na uno­
wocześnienie rolnictwa regio 
nu kwotę 20 mld złotych. Ta 
pomoc — również dla prze­
mysłu rolno-spożywczego —- 
jest szczególnie duża w minio

nych trzech latach. Toteż tym 
ogromnym wysiłkiem nasza 
wieś zaopatrzona została w

runków pracy na wsi, będąca 
ważnym czynnikiem regulo­
wania odpływu siły roboczej 
do przemysłu.

W warunkach Wielkopolski 
i v,7 świetle obecnych praktycz 
nych zadań dla realizacji po-

szcze piękniejszą i 
niejszą.

Z kolei wywiązała 
sja nad doręczonym

gospodar-

się dysku- 
wcześniej

referatem i zagajeniem I sekre 
tarza KW. w której zabiera’o 
głos 11 mówców.

różnorodny sprzęt 40 000
lityki rolnej 
nej uwagi

partii, szczegól- 
wymagają dwa

I sekretarz KP PZPR w Ja-
Dokończenie na str. 2

1

traktorów maszyn, 2 300

Ambasador PRL w USA
u i sekretarza KC PZPR
Wczoraj I sekretarz KC PZPR. 

Edward Gierek przyjął amba­
sadora PRL w Stanach Zjed­
noczonych Ameryki Witolda 
Trąmpczyńskiego. (PAP)

Plenarna pos^edzenh 
ZG ZBoWiD

Pod przewodnictwem preze­
sa Rady Naczelnej ZBoWiD, 
piemiera Piotra Jaroszewicza 
rozpoczęło się wczoraj w War-
szawin plcr positdz^n.j
Zarządu Głównego ZBoWiD.

W posiedzeniu uczestniczyli 
m. in. Henryk Jabłoński Woj 
ciech Jaruzelski, Stanisław

Frontu Wyzwolenia Narodowe­
go Algierii z członkiem Rady 
rewolucyjnej, ministrem sta- 
nu w rządzie Algierskiej Repu­
bliki Ludowo-Demokratycznej 
— Szerifem .Belkasemem. prze­
bywała w Trój mieści o.

Geście w towarzystwie I se­
kretarza KW PZPR Tadeusza 
P>ejma zwiedzili przed połud- 
n:em stocznię im. Komuny Pa­
ryskiej w7 Gdyni. Obejrzeli 
nUn. suchy dok oraz zapoznali 
się z planami rozbudowy i mo­
dernizacji stoczni. Warto dodać 
przy okazji, że w gdyńskiej 
Ę oczni odbywa praktyki pro- 
(ukcyjne kilkudziesięciu studen 
tó-.v algiersk:ch studiujących 
na uczelniach Trójmiasta.

Po południu sootkali z
kie-ownictwem Komite'u Wo­
jewódzkiego PZPR. (PAP)

Spotkania
H. Kissinger — A. Sadat

Sekretarz stanu USA, Henry 
Kissinger, odleciał wczoraj z 
Tel Awiwu do Kairu na roz­
mowy z prezydentem Egiptu, 
/Lnwarem Sadatem. Rozmowy 
dotyczyć maja sytuacji na Bli 
skim Wschodzie i stosunków a- 
merykańsko-egipskich.

Służba prasowa NATO w 
Brukseli pedała do wiadomo­
ści, że w przyszły poniedzia­
łek- H. Kissinger złoży przed 
Radą Paktu Północno-Atlantyc 
kiego sprawozdanie z rokowań,

kombajnów — coraz lepiej 
posażana jest w technikę, 
ra zmniejsza fizyczny trud 
nika. Technika pogłębia 
manizację pracy na wsi.

któ 
roi
hu-
za-

Fragment sali obrad Plenum 
KW PZPR.

Fet. — E.Kitzmann

zwłaszcza problemy: podnie­
sienie kultury i poziomu pro-

jakie przeprowadził n 
skim Wschodzie. (PAP)

bil

ciera różnice między warun­
kami życia w mieście i na wsi 
i to jest jeden z głównych 
kierunków polityki partii

Polityka ta bieżąco rozwija 
na będzie przez intensyfikację 
produkcji roślinnej i zwierzę­
cej, aby lepiej zaspokajać po­
trzeby ludności. Taka jest dro 
ga kompleksowego rozwiąza­
nia problemów gospodarki 
żywnościowej kraju; Wielko­
polska winna dać tu wkład 
godny swej rangi w rolnic­
twie. Drugim ważnym zada­
niem jest dalsza poprawa wa

dukcji zbożowej paszowej

Po referacie prezesa ZG 
związku Stanisława Wrońskie­
go na temat aktualnych zadań 
ZBoWiD — rozpoczęła się dv- 
skusja.

W toku posiedzenia glos za­
brał premier Piotr Jaroszewicz, 
który wysoko ocenił działal­
ność związku zwłaszcza w za­
kresie integracji środowsk 
kombatanckich na gruncie 
wspólnej pracy dla Polski Lu­
dowej. udziału w natriotyc-no- 
obywateLkim wychowsmu m'n 
dego pokolenia o-az rze^eln^j 
troski o powszednie sprawy 
kombatantów.

Plenum podjęło uchwałę o 
zwołaniu w dniach 8 — 9 
maja br. V Krajowego Kongre­
su ZBoWiD. (PAP)

Ce-egacja Sejmu u U. Kekkonena
Prezydent Republiki Fińskiej U. 

kekkonen przyjął przebywająca w 
bełsinkach z oficjalną wizytą dc- 
1'gację Sejmu PRL. Delegacji prze 
'^e^niczy wicemarszałek Sejmu H. 
‘ Gbnięwska. Delegacja polska 
’l'Ctl.ała się także z premierem Fin 
-Mlii Sorsą i ministrem han Hu ?a 

frańicznego J. I.ainem. W -wsie 
spotkań omówiono kwestię

" S’ego rozwoju stosunków mię- 
Ł,y Polską a Finlandią.

K- Olszewski przebywał w ZSRR
1, dn*ach 27—28 lutego br. prze- 

• Wał w Moskwie wicepremier, mi 
'”ster żeglugi K. Olszewski. Frze- 
'rewadził On szereg rozmów z 

onkami rządu radzieckiego na 
blaty związane z polsko-radziec - 

3 W8Półpracą w dziedzinie żeglu-
' rybołówstwa V-ice- 

jrh" ler K’ olS2ewsi:i został p^zy- 
*)rzez zastęncę przewodniczą- 

So Rady Ministrów ZSRR M. Le 
“ oraz odbył spotkania z mi 

irzkraniJ: .gospodarki rybnej A. 
zcR^(P"m ' ^e8lugi morskiej T. Cu

Spotkanie 0. Reya
w Warszawie pod 

fOr_ a^z stanu d.s. koordynacji in 
ArE.MJ.' Bcspodarczej w rządzie 
"ozór?;115 ~ °- G- Rey sP°lkał 
S,^XmiiedZihie SDP Z PIZ’rt‘ 
Izm t Prasy polskiej. Ce-
strenveS° Sr,?tkan*a było z jednej 
1 OhtakłAn.aW,ązanie Przez gościa 

z " ,z Polskimi dziennikarza 
"aniz /.IP' strony — poinformo-

strony argentyńskiej współpracą z 
r.aszym krajem.

Z wizytą w Hanoi
W dniach 4—8 marca br. odbę­

dzie się w Hanoi IV Kongres Zwią 
zi<u Kobiet Wietnamskich, który o- 
mówi nowe zadania kobiet w wa­
runkach pokojowego budownic­
twa W kongresie weźmie udział de 
legacja Krajowej Ra^y Kobiei Pol

go prezes Banku Światowego R. 
McNamara. Tematem rozmów, ja­
kie rozpoczął jest kwestia pomocy 
tego banku dla Egiptu, nrzede 
w szsytkim zaś sprawa sfinansowa­
nia prac nad oczyszczaniem Kana­
le Sueskiego.

oraz umocnienie sektora uspo 
łecznionego w rolnictwie. Ma 
my ku temu należyte możli­
wości, dysponując przykłada­
mi nowoczesnych form gospo 
darowania w PGR i spółdziel 
niach produkcyjnych, mając 
wielu światłych rolników, któ 
rzy dbają o to, by ziemia nic 
nie traciła ze swej produkcyj 
ności.

Mamy wzory, rozwijającą się 
bazę techniczną, dobrą kadrę, 
są więc wszelkie dane po temu 
aby realizować konsekwentnie 
politykę partii. W tym wszyst­
kim ludzie są najważniejsi. 
Każda podstawowa organiza­
cja partyjna, każdy członek 
PZPR działający na wsi, po­
winni w b:lansie udziału w tej 
polityce odpowiedzieć sobie co

Udział związków zawodowych 
w pomnażaniu dorobku PRL

VIII Plenum CRZZ |

W Warszawie obradowało wczoraj VIII Plenum CRZZ po- ; 
święcone udziałowi związków zawodowych w pomnażaniu 
dorobku 30-lecia Polski Ludowej. We wprowadzeniu do 
dyskusji przewodniczący CRZZ Władysław Kruczek pod- ; 
kreślił, że przyjęte na XIII Plenum KC PZPR tezy 30-lc- ;
cia PRL stanowią 
wo-wychowawczej 
zawodowych.
Ruch zawodowy

jasno sprecyzowane wytyczne dla ideo- < 
i organizatorskiej działalności związków

aktywnie

Bożni-wska członek Rady7 
stwa PRU

PAP RADICHNF.Wt.TElEFONEM 
RADp-'NE WIT;?: l/yjNEMPĄP

RADI^NE**1. Kuli UNEM-PAP

Dokument Rady Bezpieczeństwa
Agencja Associated Press infor­

muje z Nowego Jorku, że Irak i 
Iran zgodziły się na tekst oświad­
czenia Rady Bezpieczeństwa, któ­
re zaleca przeprowadzenie ptzez 
ekspertów ONZ dochodzenia na te 
maty sytuacji na granicy między 
Obu krajami. W uzgodnionym do­
kumencie Rada Bezpieczeństwa 
zwraca się do sekretarza general­

nego przedstawiciela, który uda 
się w rejon konfliktu granie-ne- 
go w celu zapoznania się z aktunl 
ną sytuacją.

zrobić 
jeszcze 
wynik 
mało.

dla uzyskama lepszych 
wyników. Bo dzis;ai 
przeciętny — to za

Sytuacja w Etiopii
kołnierze czwartej dywizji ctiop 

skiej rozpoczęli wczoraj obsadzać 
purkty strategiczne w Addis Abe- 
bic. Wojsko zajęło gmachy br.n- 
ków, Główny Urząd Telekomunika 
cyjny i inne obiekty.

resarz H. Selassie powierzył mi­
sję utworzenia nowego rządu do-

Odroczenie sesji

t v rh czaso wem u kom i-

Ministrowie spraw zagranicznych 
Oiganizacji Jedności Afrykańskiej 
(OJA) odroczyli 22 sesję Rady Mi­
nisterialnej, która miała się tozpo 
cząć wczoraj. Terminu następnego 
spotkania ministrów nie podano.

Zaginął samolot z 9 osobami

Czynnikiem gwarantującym 
prawidłowe rozwiązywanie tych 
problemów są jak zawsze lu­
dzie, jest partia i jej siłą na 
wsi. O powodzeniu zdecyduje 
partyjne oddziaływanie na ś-o 
dowisko wiejskie. W ciągu mi­
nionych dwóch lat nastąpił du­
ży naoływ nowych członków 
do PZPR. Ale prawda jest ta­
ka, że jeśli w przemyśl? co p'ą 
ty zatrudniony jest członk:em 
partii, to w sferze rolnictwa — 
co jedenasty. Nie może być 
..białych plam” w oddziaływa­
niu partii na wsi. bo tam gdzie 
one wystenują. tsm wiele jest 
jeszcze niedbalstwa, marno­
trawstwa czasu, tam trudniej o 
nowoczesność myślenia i dzia­
łania, o lepsze rezultaty, Trze­
ba dzisiaj odoow:edz:eć sebie 
na pytanie co zrobić, ażeby par 
tia na wsi jeszcze bardziei s:ę

uczestniczy w urzeczywistnia­
niu wielkich przemian spo­
łecznych i gospodarczych 30- 
lecią. Nie możemy jednak — 
powiedział W. Kruczek — po 
przestać na tym, co już doko­
nano. Związki zawodowe po­
winny uczynić wszystko, aby 
inicjatywy produkcyjne ludzi 
pracy przekształcić w maso­
wy ruch pracy lepszej, wydaj­
niejszej, wybiegającej ponad 
zadania planowe. Chodzi o to, 
by wypracować dodatkowe 
środki przyspieszające pomyśl 
ną realizację wielkiego pro-

gramu socjalnego wytyczone­
go przez partię, a równocześ- ’ 
nie wzbogacać ten program o' 
własne inicjatywy.

Na Plenum CRZZ trwała 
dyskusja nad zadaniami związ' 
ków zawodowych w roku 30-' 
lecia Polski l udowej. Przed­
stawiciele zakładów pracy, 
grup zawodowych i regionów 
składają meldunki o udziale' 
swoich załóg w powszechnym 
czvnie 30-lecia.

Za jedno z najważniejszych 
swych zadań w tym roku 
związki uznają nasilenie i 
wzbogacenie działalności ideo 
wo-wychowawczej, zwłaszcza 
wśród młodzieży pracującej.

nikacji i łączności E. Makkonn^no

powołując się na Radio Addis Aue 
ba.

R. McNamara w Kairze
no Kairu przybył na rozmowy z 

przedstawieielari rządu egipskie-

Szkocja zaginął niewielki samolot 
odrzutowy z 9 osobami na pokła­
dzie Uprzednio pilot samolotu po­
informował przez radio, że zbola­
ło mu pa’iwa jedynie na 15 minut 
lotu i że będzie próbował wylądo­
wać na zamarzniętym jeziorze na

W latach 1981-83 Każdy zakład pracy pod-

Pierwsza w kraju
elektrownia atomowa
W Moskwie podpisano wczo­

raj polsko-radziecką umowę o 
współpracy w budowle pierw­
szej w naszym kraju elaktrow-

umacniała. Wnioski 
pomogą wzbogac’ć 
działania. mającv na

z obrad 
prog-ąm 

celu akty 
dziedz:n

ni atomowej. Obiekt ten 
nie zbudowany w latach 
1983. Mcc pierwszego 
wyniesie 440 MW. Przy

zosta-
1981 —
bloku 

podpi-

życia wiejskiego. Odpowiedź on 
winna znaleźć wyraz w dzia­
niu. nrowądzacym w^lkenol- 

w"ąś Ao osts^n eć gódnT^h 
30-lecją PRT•. Dz:eki n;m oj­
czyzna nasza będzie ziemią je-

saniu umowy obecni byli wi­
cepremier. minister górnictwa 
i energetyki Jan Mitręga i za­
stępca przewodniczącego Pady
Ministrów 
Nowikow.

ZSRR. Władimir 
(PAP)

kreślano — powinien realizo­
wać konkretny program pra­
cy wychowawczej, której ce­
lem będzie kształtowanie 
twórczego stosunku do pracy, 
socjalistycznych zasad współ­
życia. współzależności praw i 
obowiązków. (PAP)

. Narada sekretarzy 
organizacyjnych 

KW PZPR
Wczoraj w Komitecie Central 

nym PZPR odbyła się narada 
sekretarzy organizacyjny.h KW 
poświęcona aktualnym proble­
mem pracy wewnątrzpartyjnej.

Na-adz:e p -zawodniczy! czło­
nek Biura Politycznego, sek-e- 
ta-z KC PZPR Edward Ba- 
biuch. (PAP)



Umacnianie sił partii na wsi Plenum KW PZPR
pomoże w rozwiązywaniu zadań

| Omówienie wapienia sekretarza KCPZPR J. Pińkowskiego na Plenum KW PZPR w Poznaniu |

W dyskusji zabrał również 
głos sekretarz KC PZPR 
— Józef Pińkowski. Na 

wstępie stwierdził on, że ini­
cjatywa Komitetu Wojewódz­
kiego partii w Poznaniu zor­
ganizowania plenarnego posie­
dzenia poświęconego próbie-
mom rozwoju i umocnienia
partii na wsi jest ze wszech 
miar cenna i słuszna. Wnosi 
ona — co potwierdziła dys-

nomicznym w rolnictwie i na 
wsi. Organizacje partyjne, ich 
członkowie, podnosząc na wyż 
szy poziom świadomość ideo­
wą, polityczną i społeczną roi 
ników torować powinni dro­
gę szybkiemu rozwojowi pro­
cesu intensyfikacji rolnictwa 
i oczywiście niezbędnych prze 
mian społecznych na wsi.

kusja wartościowy wkład
w praktyczny dorobek naszej 
partii.

Mamy słuszny, akceptowa­
ny przez całe społeczeństwo i 
twórczo wcielany w życie pro­
gram społeczno-gospodarczego 
rozwoju kraju zawarty w 
uchwałach VI Zjazdu naszej 
partii. I Krajowa Konferencja 
PZPR wzbogaciła ten pro­
gram i rozwinęła go w odnie 
sieniu do ostatnich lat bieżą­
cego pięciolecia. Ważne zada 
nia przewidziano w nim dla 
rolnictwa, przemysłu rolno- 
spożywczego i wszystkich dzia 
łów gospodarki z nimi zwią­
zanych. Można powiedzieć 
więc, że dzisiaj od sumiennej 
i wydajnej pracy produkcyj­
nej i społecznej aktywności 
wszystkich ludzi zależy, w ja­
kim stophiu będziemy konty­
nuować unowocześnianie na­
szej gospodarki, umacniać wy­
soką dynamikę jej rozwoju i 
dzięki temu zaoewniać szyb­
ki wzrost poziomu życiowego 
naszego społeczeństwa. Decy­
dujące znaczenie dla powodze 
nia tej wielkiej pracy ma siła 
naszej partii, umiejętność dzia 
łania jej terenowych ogniw, 
ofiarność i osobisty przykład

Jak wiemy 
naszej partii 
wspólnie ze 
Stronnictwem

polityka rolna 
prowadzona 

Zjednoczonym
Ludowym za-

kłada osiągnięcie trzech pod­
stawowych celów.
sze uzyskanie
wzrostu produkcji 
drugie — zakłada

Po pierw- 
szybkiego 

rolnej, po 
ona realizo

wanie stopniowych przeobra­
żeń socjalistycznych w rolni­
ctwie, w celu zwiększenia in­
tensyfikacji w skali jógo pro­
dukcji oraz unowocześnienia

poziomem zawodowej oraz 
ogólnej kultury jej mieszkań­
ców. Uzyskano tutaj korzyst­
ne rezultaty również we wdra 
żaniu póstępu produkcyjnego 
w rolnictwie.

Wypracowany już i wprowa­
dzony w województwie model 
powiatowej szkoły rolniczej 
zintegrowanej pozaszkolną oś­
wiatą tworzy zalążek przyszłe­
go systemu kształcenia kadr w 
rolnictwie, który został przez 
Komisję Rolną Komitetu Cen­
tralnego zaaprobowany do u- 
powszechniania w kraju.

Znaczne są i ce-nione osiągnię­
cia poznańskiego ośrodka rołni- 
czo-naukowego. Słusznie zwracają 
na te sprawy uwagę materiały 
przedstawione przez Komitet Wo­
jewódzki. Osiągnięcia te są bo­
wiem naszą wspólną własnością. 
Stanowią one korzystną zarówno

zarówno aktywistów, jak i 
regowych członków naszej 
tii.

Umocnienie sił partii na

sze 
par

wsi
jest głównym warunkiem i 
czynnikiem pomyślnego dal­
szego rozwiązywania złożo­
nych problemów związanych 
z wyżywieniem ludności kra­
ju. z postępem społeczno-eko-

W opinii biegłych psychiatrów

Z. Bielaj może 
odpowiadać

za swoje czyny
Z uwagi na postawę głów­

nego oskarżonego, celowo jak
można 
swoimi 
wanie, 
czyna

sądzić opóźniającego 
relacjami postępo- 

warszawski proces za- 
coraz bardziej rozcią-

gać się w czasie. Wczoraj, za­
miast przewidzianych w pla­
nie zeznań świadków, trybu­
nał przystąpił do słuchania 
wyjaśnień żony Bielaja — 
Marii Krystyny, której zarzu­
ca się nakłanianie do fałszy­
wych zeznań córki oraz utrud 
nianie prowadzenia śledztwa.

Podsądna przyznała się do 
popełnienia zarzucanych jej 
czynów (z wyjątkiem udziela­
nia pomocy mężowi w znisz­
czeniu maszyny, na której pi­
sane były anonimy). M. Bielaj 
wielokrotnie korzystała zresz­
tą z przysługującego jej pra­
wa odmowy zeznań. Potwier­
dziła jednak ujawniony na 
rozprawie z protokołów śledź 
twa fakt, że znalazła i spaliła 
anonim pisany przez męża. Po 
twierdziła nadto okoliczności 
dotvęzące zadłużenia Bielaja.

Przypomnijmy, że żądając 
300 000 zł okupu od małżonka 
uprowadzonej lekarki miał 
oskarżony poważne długi

Sad wysłuchał następnie o~ 
pinii biegłych psychiatrów, 
zdaniem których Zygmunt Bie 
laj może odpowiadać za swoje 
czyny (n-w)

□ BODA
niewielkie

tura maksy-
Zachmurzenie 

miarkowane. Te
malna od n storn! na wschodzie 
do 3 w centrum i 6 stonni na za­
chodzie. Wiatry słabe 1 umiarko­
wane z kierunków południowych.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Nentwig

u-

życia ludzi na wsi. Po 
wreszcie — celem tej 
ki jest zapewnienie 
wzrostu poziomu życia 
ci rolniczej, będącego

trzecie 
polity- 
stalego 
ludnoś
wyni-

społeczną, jak ekonomiczną
płaszczyznę do dalszej pracy. Tak
więc zarówno Wielkopolsce,

kiem realizacji polityki rol­
nej naszej partii.

Kierownictwo partii i rządu wy 
chodząc z założenia o koniecznoś 
ci harmonijnego osiagania wszyst 
kich głównych celów polityki 
rolnej podjęło w minionych trzech 
latach szereg decyzji usuwających 
istniejące poprzednio bariery w 
rozwoju produkcji rolnej. two­
rząc jednocześnie przesłanki sta­
łego wzrostu zainteresowania pro­
ducentów lepsza. wydajniejszą 
praca oraz rozszerzając podstawy 
dalszego szybkiego, produkcyjne­
go. socjalnego i można powie­
dzieć kulturalnego awansu wsi. 
Partia troszczy się o to. by wszys 
cy rolnicy mieli zaufanie do trwa 
łości jej polityki rolnej, do ko­
rzystnych warunków pracy dla 
tych wszystkich, którzv pragną 
by każdy hektar ziemi, każde gos 
oodarstwo dawało wysoka, coraz 
lepszą produkcję tak bardzo po­
trzebna krajowi.

Dzięki czynnemu poparciu 
przez ogół ludzi pracy miast i 
wsi polityki naszej partii, 
Uchwał jej VI Zjazdu, a w 
tym wypracowanej i rozwinię 
tej polityki rolnej, osiągamy 
w ostatnich latach znaczny 
postęp w rozwoju rolnictwa.

Produkcja globalna rolnictwa 
była w roku ubiegłym wyższa o 
ponad 19 proc, w porównaniu do 
roku 1970. oo daje średnio rocz­
ny wzrost w wysokości ponad 6 
proc. Jest to wzrost wvsoki. rząd 
ko spotykany w rozwoju świato­
wego rolnictwa. Szczególnie szyb 
ko wzrosła — jak wiadomo — 
produkcja zwierzęca. Skup żj^wca 
był w roku ubiegłym o 46 proc, 
większy niż w roku 1970. co umoż­
liwiło nam znaczne zwiększenie 
spożycia mięsa przez ludność na 
przestrzeni ubiegłych 3 lat.

W dalszym ciągu swojego 
wystąpienia Sekretarz KC 
scharakteryzował dynamiczne 
tempo rozwoju produkcji zwie 
rzęcej i roślinnej, obserwo­
wane w ostatnich 3 latach. Na 
te osiągnięcia złożyła się wy­
trwała. ofiarna praca rolni­
ków, służby rolnej, pracowni­
ków przemysłu rolno-spożyw­
czego. Wpłynęła ona wydatnie 
na ogólny szybki rozwój eko- 
nomiczn.y naszego kraju.

Wielkopolska organizacja 
partyjna i rolnictwo wojewódz 
twa poznańskiego ma w tym 
ogólnym oostępie. który do­
konał się w naszym kraju 
szczególny udział. Najlepiej 
charakteryzuje to fakt, że gos 
podarując na nieco więcej 
niż 9 proc, powierzchni użyt­
ków rolnych w kraju poznańs 
cy rolnicy wytwarzają ponad 
13 proc, towarowej produkcji 
całego polskiego rolnictwa, co 
zapewnia temu regionowi 
pierwsze miejsce w kraju. To 
wysokie miejsce uwidacznia 
się również w obsadzie trzo­
dy chlewnej na 100 hektarów, 
wielkości stada bydła, w pro 
dukcii towarowej z 1 hekta-

jak i w całym kraju zostały stwo 
rzone w ubiegłych 3 latach prze­
słanki do podjęcia i rozwiązania 
w najbliższych latach nowych, 
znacznie ambitniejszych zadań, na 
miarę oczekujących nas obecnie 
potrzeb i możliwości. Ich istota 
sprowadza się do unowocześnienia 
całego kompleksu gospodarki żyw 
nościowej, do podjęcia zadań nie­
zbędnych dla prawidłowego roz­
wiązywania problemu wyżywie­
nia ludności kraju na nowym, ja 
kościowo wyższym poziomie.

Następnie mówca skoncen­
trował się na zadaniach, jakie 

związku z przyspieszonym 
rozwojem kraju mają do speł­
nienia takie dziedziny, jak ob­
sługa rolnictwa i przemysł spo 
żvwczy. Nie można dokonać re 
konstrukcji i unowocześnienia 
rolnictwa tylko własnymi jego
silami. Wymaga to 
współdziałania całej 
ki narodowej, wielu 
klasy robotniczej i

wysiłku i 
gospodar- 
środowisk 
inteligen-

cji. Będziemy świadomość tej 
potrzeby upowszechniać w ca­
łej partii i w całym społeczeń­
stwie.

Przemawiając niedawno na 
naradzie aktywu rolnego War­
mii i Mazur I sekretarz Komi­
tetu Centralnego PZPR Ed­
ward Gierek, powiedział, że za 
gadnienia gospodarki żywnoś­
ciowej należeć będą do najważ 
mejszych w przyszłym oięcio- 
leciu. Jak stwierdził mówca w 
dalszym ciągu swego wystąpię 
nia, z inicjatywy partii opra­
cowywany jest program odpo- 
wradający obecnym i przy­
szłym potrzebom naszego spo­
łeczeństwa w tej ważnej dzie­
dzinie rozwoju gospodarki na­
rodowej. Powinniśmy uczynić 
wszystko, by rok bieżący ce­
chowała wysoka produkcyjność 
naszych pól i łąk, by zgroma­
dzone zasoby pasz zagospoda­
rowywać w sposób najbardziej 
racjonalny. W skali kraju a 
również i w regionie poznań • 
skim są jeszcze ogromne rezer 
wy w tej dziedzinie.

Do pilnych zadań rolnictwa na­
leży rozszerzenie upraw roślin, któ 
re ze względu na wysokie w"lory

równo w rolnictwie, jak i w ca 
łym kompleksie żywnościo­
wym. Materiały i wnioski Egze 
kutywy Komitetu Wojewódz­
kiego — jak potwierdziła to dy 
skusja na plenum — wychodzą 
naprzeciw tym zadaniom, kre­
ślą rozległą panoramę nowych 
kierunków pracy i form dzia­
łania, jakie powinniśmy podej 
mować i rozwijać w pracy par 
tyjnej na wsi. W materiałacn 
i w dyskusji wielu towarzyszy 
wskazywało na wagę ideowe 
go zaangażowania członków 
partii, znaczenie szkolenia par 
tyjnego i pracy ideologicznej. 
Ciągła troska o wzrost ideowy 
i społeczno-politycznych kwa­
lifikacji członków partii a 
zwłaszcza aktywu, głęboka zna 
jomość treści naszej polityki, 
kreślonego przez nią programu 
społeczno-politycznego rozwo­
ju kraju jest warunkiem speł 
nienia przez partię w każdym 
środowisku roli inicjatora i or­
ganizatora produkcyjnej, spo­
łecznej, kulturalnej aktywno­
ści ludzi pracy. Łączy się z tym 
ściśle umiejętność propagowa­
nia ideologii i polityki oartii, 
zjednywania jej sojuszników 
mobilizowania ogółu rolników 
do aktywnej i twórczej realiza 
cji programu partii, umacnia­
nia w tym procesie wpływu na 
szei partii i socjalistycznej 
świadomości.

Najważniejszym kryterium umac 
riania i rozwoju sil partii na wsi 
jest osiąganie przez każde środo- 
v. isko postępu wr rozwoju produk­
cji. Wiąże się to z konsekwentną 
rozbudową szeregów partyjnych na 
wsi, z przyciąganiem do partii raj 
lepszych, najbardziej wartościo­
wych uśw-iadomionych rolników, 
pracowników rolnictwa, którzy 
swym osobistym zaangażowaniem 
i przykładem są zdolni mobilizo­
wać swe środowisko do aktywne­
go udziału w życiu społeczności 
wiejskiej i rozwiązywaniu złożo­
nych problemów postępu społecz­
no-gospodarczego w rolnictwie.

W Polsce Ludowej wyrosło 
na wsi pokolenie młodych rol­
ników, wykształconych, świat­
łych, podatnych na innowacje, 
wiążący swą przyszłość z rol- 
n:ctwem wydajnym i nowocze 
snym. Są wśród nich przodują 
cy rolnicy i robotnicy rolni, i- 
nicjatorzy form kooperacji i 
produkcyjnego współdziałania 
z gospodarką uspołecznioną.

Poważna z tym zasługa Związku 
Socjalistycznej Młodzieży Wiejskiej 
i działających w nim młodych 
członków naszej partii. Słusznie 
więc podkreślano w dyskusji ko­
nieczność wzmagania pracy par­
tyjnej wśród młodzieży wiejskiej. 
Zachodzi pilna konieczność udzie­
lenia wszechstronnej pomocy mło­
dzieży w podnoszeniu jej socjali­
stycznej świadomości. W pracy par 
tyjnej na wsi szczególna rola przy 
pada komitetom gminnym. Winny 
one wpływać na ciągłe doskonale­
nie pracy administracji, służby roi 
nej oraz organizacji i instytucji ob 
sługujących rolnictwo, powmny 
one też utrzymywać ciągłą wieź z 
podstawowymi organizacjami par­
tyjnymi i zapewniać właściwą ich 
działalność.

Dokończenie ze str. 1 
rocinie — Leszek Lochyński, 
po-parł przykładami ze swego 
terenu zakres przemian na wsi 
w ciągu 30-lecia. W tym powie 
cie przed wojną 5 procent oby­
wateli — właścicieli ziemskich 
— skupiało w swym ręku nie­
mal 74 procent ziemi. Dla 
większości życie na wsi pozba­
wione było perspektyw. Stwo­
rzyły je dopiero władza ludo­
wa Manifestem Lipcowym, pro 
gram Polskiej Partii Robotni­
czej, reforma rolna. Dzisiaj ja­
rocińska wieś jest nowoczesna, 
wysoce produkcyjna. Swą ak­
ceptację polityki partii obja­
wia zobowiązaniami dodatko­
wej produkcji rolnej.

Sekretarz KP PZPR w Koś­
cianie — Jadwiga Bąk. skon­
centrowała się na pracy par­
tyjnej aktywu wiejskiego. Je­
go oddziaływanie będzie wów­
czas skuteczne, kiedy deklara­
cje będą w pełni jednolite z 
działaniem. Należy wzbogacić 
szeregi partii o przodujących 
rolników, o młodzież zrzeszo­
ną w ZSMW, żądną wiedzy i 
działania. Młodzież tę trzeba 
wszakże wychować dla partii 
ukształtować jej poglądy i po­
stawę. Jest to zadanie aktywu, 
który musi wiedzieć. że speł­
nianie kierowniczej roli na co 
dzień,, to zadanie ważne i skom 
plikowane, wymagające różno­
rodnych form, jak różni są lu­
dzie.

Prezes Wojewódzkiego Związ 
ku Gminnych Spółdzielni — 
Stefan Urbaniak, uwypuklił z 
perspektywy 30 lat dorobek 
wielkopolskiej wsi. który jest 
dorobkiem partii, organizatorki 
naszego życia. Jej polityka roz 
wija nadcl aktywność produk­
cyjną i społeczną wsi, co jest 
w pełni widoczne i w naszym 
regionie. Przodująca rola Wiel­
kopolski w rolnictwie nie mo­
że nas jednak zadowalać wo­
bec persoektyw zakreślonych 
dla lat dziewięćdziesiątych. Dzi 
siaj wiemy, że stać nas na wię­
cej. Realizując zadanie socjali­
stycznego przeobrażenia wsi 
mając dobre wyniki produk­
cyjne. doświadczenia i znaczne 
siły, powinniśmy w Wielkopol­
sce współtworzyć" model wsi 
socjalistycznej.

Jak są spożytkowane dobra 
kulturalne w życiu wsi — to 
temat wystąoienia I sekretarza 
podstawowej organizacji par­
tyjnej przy Zarządzie Oddziału 
poznańskiego Związku Litera­
tów Polskich — Feliksa For- 
nalczyka. Podkreślił on. że je­
szcze mało jest tak samodziel­
nych ośrodków kulturalnych w 
regionie jak np. Kalisz. Konin. 
Piła, natomiast n‘e w pełni wy 
korzvstanv jest — dla terenu 
— ośrodek kultury, którym jest 
Poznań. Tu właśme nastap ł 
renesans teatrów dramatycz­
nych. rozwija się ruch wydaw­
niczy. zwiększa dorobek lite­
racki środowiska. Region w co 
raz większym stopniu staje się 
orzedmiotem zainteresowania 
twórców. Niemniej potrzeba 
leszcze bliższych i częstszych 
kontaktów także z wsią.

Instruktorka kół gosoodyń 
wiejskich ze Śremu — Maria 
Klemeńska, mówiła o oracy 
wśród kobiet, zwracając uwa­
gę na ich rolę w produkcji.
kształtowaniu rodziny 
lu życia na wsi.

Józef Cichowlas — 
tarz KP PZPR we 
ni. rozwinął ten temat

i mode-

I sekre- 
Wrześ- 

na przy

> sytuację 
mają dla 
szczególne 
szerzenie

surowcową w świecie 
gospodarki narodowej 

znaczenie. Chodzi o ioz 
areału upraw roślin

ra. Czołowe 
da także — 
tarz KC — 
konserwacji

miejsce przypa- 
stwierdził Sekre- 
w plonach zbóż, 
pasz, w rozwoju

budownictwa inwentarskiego,
w poziomie 
wielkopolska

techniki. Wieś 
wyróżnia się

więc Przysłowiową / i cenioną 
w całym kraju gosoodarnoś- 
cią, .aktywnością społeczną i

strączkowych, buraka cukrowego, 
rzepaku, dla których stworzono w 
ostatnim okresie korzystne warun­
ki ekonomiczne. Planowany wzrost 
produkcji roślinnej powinien za­
gwarantować dalszy wzrost pogło­
wią zwierząt i wzrost produkcji 
zwierzęcej w następnych latach.

Omawiając czekające rolnic •
two zadania sekretarz
stwierdził, że wymagają
podniesienia na wyższy
złom pracy partyjnej na 
partyjnego kierownictwa
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aniew Szumowski. Jerzy Walasek.

KC

po- 
wsi, 
za-

W zakończeniu swego wystą 
pienia J. Pińkowski powiedział, 
że partii naszej zależy, aby 
każdego rolnika cechowała wy­
soka świadomość polityczna i 
społeczna, świadomość tego, że 
kierownicza i wzrastająca w 
miarę postępu budownictwa so 
cjalistycznego rola partii ora; 
leninowska zasada sojuszu ro­
botniczo-chłopskiego są funda 
mentami naszej polityki, że tyl 
ko klasa robotnicza jako przo­
dująca siła narodu w sojuszu z 
pracującym chłopstwem zdol­
na jest zapewnić stały ozwój 
i postęp oraz coraz pełniejsze 
zaspokajanie materialnych i 
kulturalnych potrzeb narodu. 
Ta wysoka świadomość jest nie 
zbędna dla torowania drogi, 
przeobrażeniom społecznym na 
wsi polskiej.

kładach pomocy instancji par­
tyjnej organizacjom kobiecym 
i młodzieżowym w zaznajamia 
niu ich z istotą obecnych prze­
mian politycznych i społecz­
nych. Kobiety i młodz:eż gar­
ną się w szeregi partii, stalą 
się nosicielami inicjatyw na 
rzecz nowoczesnych form go­
spodarowania.

Przykładem zaangażowanej 
postawy partyjnego rolnika 
jest Stanisław Piątek z pow. 
Środa, który mówił o swoich 
wynikach produkcyinych na 
kiepskiej ziemi. Śladem jego 
metod gospodarowania poszli 
sąsiedzi. dajac w ubiegłym ro­
ku o prawie 20 procent większą 
produkcje niż w roku 1972 Ta 
wieś podejmuje już wspólne 
inicjatywy produkcyjne Mów­
ca prosił sekretarza KC PZPR 

— J. Pińskowskiego o przeka^a.
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nie Edwardowi Gierkowj 
pewnień, że rolnicy wieikc I 
scy nie zawiodą i zwiększa i 
jeszcze produkcję dla potrzeb I 
kraju.

I sekretarz KD PZPR p 
nań-Grunwald — Romuald ' 
Szpingier, przytoczył wk; 
przykładów więzi miasta 
wsią, przykłady trwałego współ i 
działania, czego siłą motorycz* ■ 
ną jest partia. Minione trzy ]a- ' 
ta były okresem wielkiej e<iu. 
kacji politycznej społeczeństwa i 
która umocniła naszą wiarę w ! 
własne siły, w jedność słów i 
czynów. Toteż aprobata dla pd 
lityki partii jest także doku­
mentowana czynem: załogi ro. 
hutnicze tej dzielnicy Poznaj 
zapewniają dodatkową preduk- ! 
cję i usługi wartości 160 min 
złotych. W dalszym działaniu 
trzeba jeszcze wyostrzyć ok0 
na braki, tym bardziej widocz­
ne im większe są nasze suk­
cesy. ‘ |

Wiceprzewodnicząca Woje­
wódzkiego Związku Kółek Roi 
niczych — Wanda Płużek 
mówiła o roli kobiety na wsi 
Działają one aktywnie w or­
ganizacji kółek i kołach gospo 
dyń wiejskich, zrzeszających ' 
125 tys. członkiń. Są to orga- I 
nizacje o dużym kręgu oddzia I 
ływania. Aby skutecznie rcali 
zować politykę partii koniecz 
ne jest lepsze współdziałanie 
z instancjami partyjnymi. Za 
pewniają to aktyw, komitet 
Wojewódzki PZPR.

Nie ma dla nas ważniejsze­
go zadania niż rozwój pro­
dukcji rolnej — mówił I se­
kretarz Komitetu Gminno- 
Miejskiego PZPR w Swarzę­
dzu (pow. poznański) Miros­
ław Jagodziński. Ale musimy 
przy tym zmieniać mental­
ność tych rolników, którzy za ! 
dowalają się małym, nie chcą 
iść z postępem. Pomaga nam 
w tym przykład sektora uspo 
łecznionego i dobrej roboty 
np. Spółdzielni Produkcyjnej 
w Paczkowie.

O odpowiedzialności młodzie 
ży mówił z kolei przewodni­
czący Zarządu Wojewódzkie­
go ZSMW — Kazimierz Jós* 
kowiak. Coraz liczniej skupia 
się ona w tej organizacji. 
ZSMW zrzesza w Wielkopol­
sce 115 tys. młodych i przy­
szłych rolników. Rośnie ich 
dojrzałość polityczna — w u- 
biegłym roku z ZSMW reko­
mendowano do partii 2 tys. 
członków. Rośnie też znacze­
nie młodych w gospodarce roi 
nej: oni to właśnie w znacz­
nej mierze upowszechniają za 
sady zespołowej gospodarki, 
kooperacji.

W dyskusji wziął udział se­
kretarz KC PZPR — J. Bin­
kowski (omówienie jego wy­
stąpienia publikujemy na slro 
nie 2). Następnie plenum przy 
jęło uchwałę o umocnieniu 
organizacji partyjnych na wsi, 
którą przedstawił II sekretarz 
KW PZPR — Jerzy Wojtecki.

Na zakończenie głos zabrał 
Jerzy Zasada podkreślając, że 
wysoka ocena, z którą spoty­
ka się rolnictwo wielkopol­
skie u naszych najwyższych 
władz, staje się zobowiąza­
niem do osiągania jeszcze lep 
szych wyników. Kraj liczy na 
nas jako na największego pr°
ducenta
partii 
gmin

żywności. Działanie 
w nowej strukturze

sprzyja wykorzystaniu
rezerw, doskonaleniu pracy ' 
działalności aktywu. Trzeba 
nam jak najwięcej ludzi z uii 
cjatywą. Plenum KW PZ?R 
dało odpowiedź jak działce, 
by umocnić pozycję partii na 
wsi dla osiągania coraz 'e 
pszych efektów rozwoju To­
też czynem, a nie nadmiar3nl 
słów uczcimy zbliżające siĘ 
30-lecie PRL.

W części organizacyjnej 
brad uchwalono włączenie * 
poczet członków KW PZP 
J erzego Małeckiego, dotych* 
czasowego zastępcę człony 
KW, dyrektora Wojewódzkie 
go Zjednoczenia PGR, a w P® 
czet zastępców członków K 
— Mirona Kolasińskiego- 
równika Wydziału Budowm 
twa i Gospodarki Kornun?^ 
nej KW. Mariana Stępnia 
brano na członka Wojewo?. 
kiej Komisji Kontroli Pal­
nej. (zs)

Prenumerata: wpłaty no miesiąc (17 50 
kwartał (5? zł), półrocze (104 zł) rok 
p zyjmuje zo pośrednictwem blankietów 
P zedsiębiorstwo Upowszechniania P'0? . 
Książki RS W .Praso - Książko - Ruch 
Zwierzyniecko 9 60*813 Poznań no kon 
PKO nr 5*6*151. ponadto listonosze • 
pocztowe A indeks n^ 35029
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Współpraca Poznania i Charkowa 
wzbogaca dorobek obu miast

Wywiad z I. Z. Sokołowem — i sekretarzem 
Komitetu Obwodowego KPZR w Charkowie

Przebywająca w naszym woje /ództwie delegacja Komitetu Ob­
wodowego KPZR z Charicowa spotkała się z przedstawicie­
lami prasy, radia i telewizji. W rozmowie radzieckich gości z 

dziennikarzami uczestnczyli także sekretarze Komitetu Wojewódz­
kiego PZPR w Poznaniu - Bogdan Gawroński i Alfred Kowalski.

Spotkanie przebiegło w serdecznej, rzeczowej, partyjnej atmo­
sferze. Dokonano wymiany opinii i doświadczeń.

W trakcie spotkania, przewodniczący delegacji charkowskiej, I 
sekretarz Komitetu Obwodowego w Charkowie tow. I. Z. Sokolow 
w odpowiedzi na pytania redaktorów gazet, radia i telewizji ob­
szernie omówił współpracę obwodu charkowskiego z wojewódz­
twem poznańskim, przedstawił szereg danych o rozwoju Charkowa 
oraz przemysłu, rolnictwa i nauki w obwodzie charkowskim, a po­
nadto podzielił się swymi wrażeniami z pobytu w Poznaniu i w 
Wielkopolsce.

— Jak oceniacie dotychcza­
sowe wyniki współpracy wo­
jewództwa poznańskiego z ob­
wodem charkowskim?

— Jest to współpraca bar­
dzo pożyteczna. Pragnę po­
krótce wskazać na niektóre 
jej aspekty.

Braterska więź łączy nasze 
instancje partyjne. Nieodzow­
ny dla dobrej współpracy bez 
pośredni kontakt zapewnia 
wymiana delegacji. Podczas 
spotkań w Charkowie i w Po 
znaniu wzajemnie informuje­
my się o naszej pracy partyj­
nej, o działalności społeczno- 
gospodarczej. Jest to cenna i 
owocna, wzbogacająca nasz 
dorobek wymiana doświad­
czeń.

Obwód charkowski i woje- 
wództw$> poznańskie rozwija­
ją współpracę na wielu płasz 
czyznach. Żywe kontakty u- 
trzymują zakłady przemysło­
we, instytucje naukowe, a tak 
że prasa. Pobyty poznańskich 
dziennikarzy u nas i charkow 
skich u was, a także między- 
redakcyjna wymiana korespoń 
dencji dobrze służą wzajemne 
mu poznaniu, a przez to ga­
zety wnoszą swój konkretny 
wkład w umocnienie naszej 
przyjaźni i rozwój współpra­
cy.

— Wspomnieliście o infor­
macjach prasowych. Chcemy 
do tego nawiązać. Gazety po­
dały wiadomość, że w Char­
kowie buduje się pierwsze od 
cinki kolei podziemnej. Jest

Błyskawica 
użyźnia glebę

Na oryginalny pomysł wpadł 
inżynier Lew Jutkin. który za­
proponował użyźnianie gleby me­
toda elektrohydrauliczna. Skon­
struowane przez niego niewielkie 
urządzenie, pod działaniem ciśnie­
nia rzędu tysiecv atmosfer wytwa 
rza impulsy elektryczne, zdolne 
nawet do zmianv struktury krysta 
licznej poszczególnych składni­
ków.

Jeśli skierować te sztucznie uzys 
kaną błyskawice na glebe. ulega 
ona użyźnieniu. Doświadczenia wy 
kazały, it trzy garście „sprenaro 
Wane.i” przez błyskawice ziemi 
Wystarcza dla użyźnienia warzyw 
rosnących na jednym metrze kwa 
uratowvm. Zbiory warzyw z e^za- 
dek użyźnianych za nomoca błys- 
•awicy i metoda tradycyjna za no 

n>oca nawozów — były identycz­
ne- (PAI) 

Przewodnik, który pomógł 
nam znaleźć Edmunda 
Jelonka wśród wielu dzie 

siąt^ów ludzi pracujących na 
^udowię hali widowiskowo- 
^Urtowej, po drodze poinfor- 
m°wał nas, że robotnik wyróż 

^stem I sekretarza KC 
.ER Edwarda Gierka, wykc- 

właśnie prace blacharskie.
• Prawdzie z zawodu jest cie- 

ale wieloletnia praktyka 
hJaowlana zrobiła z niego 
’SZech stronnego fachowca,

któremu nie jest obca żadna 
r(,bota i żadnej się nie boi”.

W kwietniu minie dwa- 
^eścia lat — powiedział nasz 
ozmówca — od czasu kiedy o- 

‘ Jsciłem swoją rodzinna Kie- 
^zyznę i znalazłem zatruć- 
,‘pnie na pierwszej swojej bu-

Wię. Był to „Pomet” Potem 
r??110 Przyszła Fabryka Lc- 

^ocznych w Poznaniu. Fa 
^Uka Mebli w Swarzędzu. Hu 

ihminium w Koninie, Za- 
Elementów Budowla- 

,w 1 w Wolsztynie, 
‘ odlewnia, poznański 

lin0?11” -Polfa”, WSR Karo 
V-»rnCtn^rUm ffan<H°we-- ^1°' 
iiu tropika najważniejszych 
p0] Poznania i Wielko-

1 z tymi samymi kolegami. 
Brygada ich cieszy się opinią 
niezawodnej.

— To wyróżnienie, jakie 
mnie spotkało — powiada r. 
Jelonek — jest wyrazem uzna 
niu dla całej naszej piątki. Wy 
niki zależą przecież od naszej 
współpracy. Darzymy się za­
ufaniem. Wiem, że jeśli niesie 
my na przykład belkę, każdy z 
nas dźwiga tak samo. Tak jest 
we wszystkich pracach.

Nie bez znaczenia dla wyni­

to środek transportu typowy 
dla wielkich metropolii. W 
związku z tym pytanie — jak 
rozwijać się będzie w najbliż 
szym czasie Charków?

— Charków ma 1,3 min 
mieszkańców. Jest wielkim 
centrum przemysłowym, a tak 
że liczącym się ośrodkiem 
nauki i kultury. W obwodzie 
charkowskim doniosłą rolę od 
grywa też rolnictwo. Wszyst 
ko to tworzy przesłanki pod 
perspektywy rozwojowe mias 
ta.

W roku 1975 oddamy do eks 
ploatacji pierwszy odcinek 
kolei podziemnej (zwanej — 
jak wszędzie — skrótowo „Me 
trem”). Ta pierwsza linia 
mieć będzie 8 stacji. Jej uru 
chomienie polepszy komunika 
cję miejską, zwolni na inne 
trasy szereg autobusów i wa­
gonów tramwajowych. W na­
stępnej pięciolatce oddane zo 
staną do użytku dalsze odcin 
ki „Metra”.

W centrum naszej uwagi 
znajduje się budownictwo 
mieszkaniowe. Obecnie reali­
zujemy plan budowy pół mi­
liona metrów kwadratowych 
powierzchni mieszkaniowej. 
Budujemy też odpowiednią 
liczbę przedszkoli, szkół, szpi­
tali, placówek handlowych i 
usługowych oraz niezbędne 
urządzenia komunalne.

Wspomnieć pragrtę też o 
-innego typu wielkiej inwesty 
cji — mianowicie o budowie 
kanału Dniepr — Doniec. Dłu 
gość tego kanału wyniesie 260 
kilometrów.

Rozwijamy przemysł. Po- 
wstają nowe fabryki. Moder­
nizuje się już istniejące przed, 
siębiorstwa. Między innymi 
chciałbym wspomnieć o roz­
budowie słynnych Charkow­
skich Zakładów Traktorów, w 
których skonstruowano ostat­
nio i przystąpiono do produk­
cji nowoczesnego ciągnika o 
znakomitych parametrach i 
wysokich osiągnięciach eks- 
oloatacyjnych. przeznaczonego 
dla rolnictwa. Rozwijają się 
też Zakłady Budowy Turbin. 
Ich produkty znane są też do­
brze u was. Powstają tam 
obecnie turbiny do zespołów 
energetycznych o mocy 800 
MW.

W planach rązwoju miasta 
bierzemy pod uwagę nie tyl­

Z EDBHYCH

Wszechstronnie uzdolniony
Teraz tutaj na „Arenie , koń 

czymy swoje zadania. Wyko­
nywaliśmy konstrukcję' dachu 
hali. Pokryliśmy płytami paź­
dzierzowymi i papą kopułę o 
powierzchni 6 800 m kwadra 
towych. Robota ciężka, jaK z wy 
kle na budowach prototypo­
wych, a do takich należy hala.

Edmund Jelonek już od sie­
demnastu lat pracuje w Poz­
nańskim Przedsiębiorstwie Bu 
downictwa Przemysłowego nr 

ko jego znaczenie jako rozwi 
niętego ośrodka przemysłowe­
go. Jak już wspomniałem 
niemałą rolę odgrywa w Char 
kowie nauka i kultura. Pra­
cuje u nas ponad 170 instytu­
tów naukowo-badawczych i 
projektowo - konstruktorskich. 
Warto podkreślić ich ścisłą 
więź z gospodarką narodową. 
Instytuty z reguły podejmują 
problematykę aktualnie intere 
sująeą przemysł i rolnictwo.

— Pragnęlibyśmy zapoznać 
się z wrażeniami Towarzysza 
z Waszego obecnego pobytu w 
Poznaniu.

— W Poznaniu byłem po­
przednio w roku 1963. Impo­
nuje rozmach waszego roz­
woju. Mogę powiedzieć, że Po 
znań jest pięknym, nowoczes­
nym, dobrze zagospodarowa­
nym miastem. Wyraźnie do­
strzega się starania władz i 
obywateli o to, żeby Poznań 
godnie się prezentował, że­
by stworzyć jego mieszkań­
com dobre warunki życia i 
pracy.

Jestem zachwycony pięknem 
nowego Poznania i waszą 
troską o wygląd miasta, co 
dostrzega się tutaj na każdym 
kroku. Zresztą chciałbym pod 
kreślić, że ten obywatelski 
stosunek do spraw społecz­
nych spotyka się nie tylko w 
Poznaniu, lecz wszędzie w wa 
szym województwie. Jest to 
piękna cecha socjalistycznego 
społeczeństwa.

— Poznań ma znaczne osiąg­
nięcia w budownictwie miesz­
kaniowym. Jak się te sprawy 
przedstawiają w Charkowie?

— Działają u nas Kombinaty 
Budowy Mieszkań. To są spraw 
ne, duże, wydajne przedsiębior 
stwa budowlane. Tak na przy­
kład Kombinat nr 1 może zbu­
dować rocznie 650 tysięcy me­
trów kwadratowych powierzch 
ni mieszkaniowej. W zarządza­
niu tymi przedsiębiorstwami 
korzystamy z pomocy maszyn 
elektronicznych. Zapewnia to 
precyzję planowania i realiza­
cji zadań. Nie ma mowy o nie­
wykonywaniu planów lub o nie 
dotrzymaniu terminów. Przy 
sposobności chciałbym powie­
dzieć kilka słów o architektu­
rze i urbanistyce. Miasto nie 
może się bez końca rozrastać 
wszerz. Postanowiliśmy, żę w 
Charkowie nie będzie się bu­
dować domów niższych niż 8- 
piętrowe. Ma to też pewne wa­
lory estetyczne. Chcemy budo­
wać domy ładne, funkcjonalne, 
praktyczne, optymalne pod 
względem architektoniczno-in* 
żynieryjnym i urbanistycznym.

Skoncentrowaliśmy się na 
tak zwanych mikrorejonach bu 
dowlanych. Pozwala to na sen 
sowną koncentrację środków. 
Ułatwia to też równoczesną z 
mieszkaniami budowę odpo­
wiedniego zaplecza.

Na uwagę zasługuje tempo 
budownictwa. Obecnie powsta- 

ków naszego działania jest do­
bra atmosfera, którą stwarza 
kierownictwo budowy. Zupoł- 
n.e inaczej pracuje się. gdy kie 
równik osobiście dogląda na­
wet najtrudniejszych odcinków.

— Praca na coraz to innej 
budowie, w innej często miej­
scowości — kontynuuje nasz 
rozmówca — przynosi niewąt­
pliwie wiele satysfakcji, jed­
nak ma też swoje uciążliwości. 
Do domu dojeżdżam tylke w 
sobotę. Rodzina — żona i czwc 
rc- dzieci — mieszka w Mąko- 
wie koło Witkowa. Chociaż ra.: 
w tygodniu muszę „przypom­
nieć” im się, porozmawiać. Naj 
starszy syn jest już słucha­
czem wyższej szkoły oficer­
skiej, córka uczy się w liceum 
medycznym. Drugi z chłopa­
ków chodzi do szkoły podsta­
wowej. a najmłodszy ma dopie 
ro sześć lat Dla wszystkich 
wyróżnienie mnie i związany z 
tym wyjazd do Warszawy by3 
dużą radością.

Je u nas 81 mieszkań w 17 
dniach. To jest średnie, ale re­
alne tempo.

— Poznań podobnie jak Char 
ków jest dużym ośrodkiem na­
ukowym. Interesują nas Wasze 
doświadczenia w zakresie bu­
downictwa domów' akademi­
ckich.

— Mamy wyspecjalizowane 
przedsiębiorstwo budowy do­
mów' akademickich. Chciałbym 
poinformować, że w ostatnich 
trzech latach zbudowaliśmy 
nowe miasteczko studenckie. 
Nie tylko mieszkania, ale także 
klinikę dla studentów, obiekty 
sportowe, ośrodek kulturalny i 
inne urządzenia niezbędne dla 
takiego miasteczka.

— W wymianie doświadczeń 
między Poznaniem a Charko­
wem nie może zabraknąć pro­
blematyki rolnej.

— Tak, jesteśmy silnym o- 
środkiem rolniczym. W ubieg­
łym roku sprzedaliśmy ponad 
milion ton ziarna, 3 miliony 
ton buraków cukrowych, po­
nad 700 tysięcy ton mleka. Te 
liczby określają dzisiejszy po­
ziom i przyszłościowe zadania 
rolnictwa naszego obwodu 
Charkowskie kołchozy i sow- 
chozy to wielkie, socjalistycz­
ne przedsiębiorstwa rolne.

Pragnę zwrócić uwagę na 
szybkie unowocześnianie rol­
nictwa. a także na rozwijającą 
się specjalizację i koncentrację 
produkcji. Opracowaliśmy plan 
rozwoju rolnictwa do roku 
1980.

Mechanizacja redukuje liczbę 
zatrudnionych. Na przykład w' 
nowoczesnej fermie drobiowej 
jedna pracownica obsługuje 20 
tysięcy kur, a jeden pracow­
nik obsługuje zmechanizowaną 
chlewnię na 350 sztuk trzody. 
Te przykłady wskazują na per­
spektywiczne możliwości na­
szego rolnictwa i na kierunki 
jego rozwmju.

Wprowadzamy daleko idącą 
specjalizację w ramach powia­
tów: na produkcję trzody i,by­
dła, mleka, drobiu itp. Ze spe­
cjalizacją związana jest koope­
racja między poszczególnymi 
przedsiębiorstwami rolnymi.

— Towarzyszu sekretarzu, 
dziękujemy za rozmowę, za 
Wasze cenne informacje o ob­
wodzie charkowskim i za wra­
żenia z pobytu w Wielkopolsce.

— Pozwólcie, że korzystając 
z naszego spotkania przekażę 
za pośrednictwem prasy — -w 
imieniu naszej delegacji bra­
terskie pozdrowienia dla spo­
łeczeństwa Poznania i Wielko­
polski. Składamy też gorące 
gratulacje z okazji Waszego 
pięknego jubileuszu 30-lecia 
Polski Ludowej.

☆

Na zakończenie spotkanie 
przedstawiciele poznańskiej pra­
sy prosili tow. I. Sokołowa i człon 
ków delegacji o przekazanie naj 
serdeczniejszych życzeń dalszych 
sukcesów i wszelkiej ponryśmośc; 
dla społeczeństwa charkowskie­
go.

W trakcie spotkania, członek 
delegacji charkowskiej, Bohater 
Pracy Socjalistycznej, tokarz h 
Mchajłow złożył przed mikrofo­
nami Polskiego Radia specjalne, 
pozdrowienia od charkowskich ro 
botników dla ludzi pracy woje­
wództwa poznańskiego.

Edmund Jelonek
Fot. — K. Przychodzki

Po rozmowie z Edmundem 
Jelonkiem wiele słów uznania 
usłyszeliśmy o jego pracy wy 
sokich umiejętnościach, aktyw 
nej postawie — również od 
przedstawicieli przedsiębior­
stwa, w którym pracuje, (len)

CENA
każdego

DNIA
Nasza akcja CENA KAŻDEGO DNIA wywołała żywe zaintereso­

wanie czytelników, o czym świadczą nadsyłane do redakcji l;sty. 
Autorzy tych korespondencji — które publikujemy w wyborze i we ,r 
iraomentach — dzielą się swoimi uwegami i spostrzeżeniami no 
temat marnotrawstwa czasu oraz wskazują na możliwość lepszej 
organizacji pracy w różnych dziedzinach naszego życia. Są wsrod ( 
tych uwag pomysły i propozycje, których zastosowanie przyczy-rć 
się może do efektywnego wykorzystania każdego dnia i godzmv. 1

DO REDAKTORA

Krytyka 
poskutkowała 

odzina czasu fachowca 
spółdzielczego punktu 

usługowego naprawiającego 
np. meble, zparta jest około 
30 zł. Zakłada się przy tym, 
że ów fachowiec musi zaro­
bić nie tylko na siebie, ale i 
na część kosztów utrzymania 
warsztatu. W przeszłości, spół 
dzielczy fachowcy nieraz mar 
nowali czas, czekając na dos­
tawy niezbędnych przy napra 
wach drobiazgów, w które zao 
patrywano ich poprzez prze­
mysłowe centrale zbytu, a któ 
re mogli często kupić w po­
bliskim sklepie. Jednak prze­
pisy tego zabraniały.

Z satysfakcją donoszę re­
dakcji, że między innymi dzię 
ki krytycznym publikacjom 
„Głosu” w tej sprawie, spół­
dzielnie pracy świadczące u- 
sługi dla ludności, mogą się 
obecnie zaopatrywać w po­
trzebne im materiały pomoc­
nicze i części, także w skle­
pach detalicznych.

STEFAN DUDZIŃSKI 
Kalisz

Systematyczność 

popłaca
pracuję i prowadzę dom, 

mam dwójkę małych 
dzieci. Z wykonaniem dzien­
nych prac domotoych radzę 
sobie doskonale. Znajduję czas 
na obejrzenie telewizji, prze­
czytanie książki. W moim 
stwierdzeniu nie ma żadnej 
przesady. Staram się tylko 
czas w domu cenić tak samo 
jak cenię g0 w zakładzie pra 
cy. Od paru już lat przestrze 
gam harmonogramu prac do­
mowych. Każdy dzień tygod­
nia przeznaczam na inny ro­
dzaj prac domowych, np. po­
niedziałek na pranie, piątek 
na gruntowne porządki. Po­
czątkowo i mnie trudno było 
przywyknąć do żelaznej dys­
cypliny. Rychło okazało się, 
że systematyczność popłaca. 
Radzę gospodyniom domo­
wym, aby skorzystały z moje­
go doświadczenia, okaże się, 
że wszystkie domowe prace 
będą wykonane na bieżąco, a 
dla nich znajdzie się chwila 
na odnoc^ynek.

ZOFIA FRĄCKOWIAK 
Poznań

Jedna z ponad 

100 przyczyn 
"przeczytałem niedawno, 

że doliczono się ponad 
100 przyczyn marnotrawienia 
czasu, poczynając od nieumie 
jętności wyznaczania celów, 
priorytetów i ścisłych termi­
nów — do niepotrzebnego za 
myślania sie, odkładania 
spraw na później lub niezdol 
ności do powiedzenia „nie” w 
niektórych sytuacjach.

Myślę, że wśród tych stu 
.złodziei czasu” poczesne miej 
sce zajmuja różnego rodzaju 
narady i konferencje Z pew- 
"omią uniknąć ich się nw da, 
'?nsem są one wręcz koniecz­
ne. zawsze jednak wymagają 
n^rpstrzegania k.Pkn żelaznych 

riicnkt'’nl nśei. obec­
ności osób rzeczywiście niez­

będnych (zamiast trzymc1 , 
przez cały czas konferency 
można wezwać je tylko .ts 
czas, kiedy są rzeczywiśc | 
potrzebne), ścisłego trzymani 
się porządku dziennego, ogr 
niczonego czasu wystąpię 
dyskutantów. Słowem — włc 
ciwego przygotowania i stali . 
kontroli przebiegu narady. J

Nie są to stwierdzenia nc 
we, jednak wydaje się, że i । 
ramach kampanii na temc ( 
ceny czasu warto je przypór? 
nieć. Tym bardziej, że konfd 
rencje i narady absorbuj 1 
głównie czas ludzi, któryc ■ 
kwalifikacje powinny być w 
korzystane ro sposób bardzie . 
twórczy.

Jedni siedzą 

drudzy pracują g 

ITłóL list nie dotyczy] 
* ’ L spraw wielkich, jednał' 

zjawisko, które chcę opisali 
należy do nagminnie u na ) 
spotykanych. Chodzi o roz 1 
mieszczenie kadr w handlu.

Mieszkam na Dębcu. W je< 
nym pawilonie handlowyn 
znajdują się po sąsiedzku j 
między innymi, sklep spożyu' 
czy (samoobsługowy) i sklep , 
ż zabawkami. W pierwszym' 
bardzo często zdarzają się dh 
gie kolejki, bo ciągle brak pe 
sonelu. Czynna jest w związku 
z tym przeważnie jedna 
trzech zainstalowanych kas, c< , 
stioarza sytuację tzw. wąsku1 
go gardła w sklepie, Pracow'1 
nicy tej placówki, mimo znac^ 
nego wysiłku nie są w stanie 
zapewnić sprawnej obsług ■ 
klientom. Natomiast w skle­
pie zabawkarskim, kiedy tyk. 
ko przechodzę, widzę trzy sii{ j 
dzące panie, czekające przez 
większość dnia na klientów, : 
(oczyzciście z wyłączeniem o-,: 
kresu przedświątecznego).

Dla. klientów wejście, .ta-ii 
wet po drobiazg, do sklepw' 
spożywczego stanowi stratę^ ’ 
przynajmniej pół godziny Dlat 
personelu, praca jest wiele- 
kroć cięższa niż w sąsiedniej^ 
placówce. A gdyby tak zna­
lazła. się kompetentna insty-^ 
tucja regulującą zatrudnienie^ 
w handlu, szczególnie obec­
nie w sytuacji znanych bra\ 
ków w tym zakresie. Oczywiś’, 
cie nie jest to zadanie łatwe,, 
sklepy należą bowiem, do róż 
nych przedsiębiorstw. Ale znaj 
dują się przecież w jednym 
mieście. A cena każdej godzi 
ny (także klientów!) jest dzi-l 
siaj wysoka.

TEOFIL BĘDCZAK 
Poznań

Trening 
, I 

na „pół obrotach" , 
ff^ogloby się wydawać, że 

prowadzona na łamach 
„Głosu” kampania „Cena każ 
dego dnia” dotyczy tylko , 
spraw produkcji. Ja jednak 
chciałbym. zwrócić uwagę na 
inną dziedzinę, w której rów 
nież każdy dzień jest ważny, 
a te wykorzystane niewieści- 1 
wie powodują niemałą stratę 
społecznych złotówek. Tą dzie 
dziną jest sport. Często moż­
na przeczytać na łamach pra­
sy, że przedstawiciele jakiejś 
dyscypliny, przebywający na

Dokończenie na str. 4
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TEATROd 1 września regulacja płac
pracowników kultury i sztuki

Od 1 września br. zgodnie z urzędowym programem reali­
zacji postanowień I Krajowej Konferencji PZPR — wcho­
dzi w życie zapowiedziana regulacja plac 74.000 pracowni­
ków kultury i sztuki. Obejmie ona pracowników wydaw­
nictw książkowych, bibliotek i placówek kulturalno-oświato­
wych, teatrów, produkcji i rozpowszechniania filmów.
Regulacja płac w resorcie 

kultury przyczyni się do usta­
bilizowania kadr, a jednocześ­
nie — wiążąc realne zarobki z 
poziomem kwalifikacji zawo- 
jowych i wykształcenia — 
sprzyjać będzie ich podnosze­
niu. To postanowienie, niezwy­
kle istotne, zlikwiduje narosłe 
:aniedbania i niedociągnięcia, 
Przyczyniając się do uspraw­
nienia rozwoju kultury w na­
szym kraju.
Przy pomni jmy: regulacja płac 

jest kolejnym przedsięwzią­
łem w zakresie poprawy wa_ 
'unków socjalno-bytowych 
pracowników kultury. Tylko 
,v roku ubiegłym skrócono 
wiek emerytalny dla niektó­
rych grup pracowników, a u- 
bezpieczeniem oraz bezpła- 
nym leczeniem objęto wszy­

stkich pracowników artystycz­
nych, twórców i ich rodziny 

— wszystkie instytucje i pla­
cówki upowszechniania knUtu- 
.y uzyskały uprawnienia do 
worzenia funduszu socjalne­

go. Dynamiczny rozwój kultu­
ry narodowej stwarza jednak 
• osnące z roku na rok potrze­
by kadrowe i ich rozwiązanie

’ W „Cegielskim"

Umiejętne oszczędzanie 
surowców i zapasów

Ponad 4 mld zł wynosi wartość materiałów i surowców 
zużywanych rocznie do produkcji silników spalinowych, lo­
komotyw. wagonów osobowych, obrabiarek i innych wyro­
bów w Zakładach Przemysłu Metalowego „II. Cegielski” w 

. Poznaniu. Przed rokiem opracowany został w HCP pro- 
i gram poprawy gospodarki materiałowej na lata 1973 — 1975. 
i Jak zamierzenia te realizowane są w praktyce?
; Realizacja kompleksowego 
i rogramu przyniosła — po roku 

k bardzo dobre wyniki. Zapo- 
] wątkowany m.in. w dziedzinie 
,| instrukcji silników spalino­

wych proces ich „odchudzania” 
' zwiększania mocy silników 

bzy zachowaniu niemal tego 
amego ciężaru tylko w 2 „ro- 

i pinach” wprowadzonych do 
redukcji silników’ okrętowych 

; rpu „RND” i .. A 25” pozwolił 
■ aoszczędzić ponad 4 800 ton 

tali. Proces ten dobrze ilustru 
i & również ewolucja silnika ko

Nowego. którego moc — przy 
samym ciężarze wzrosła 

■ e 100 KM z jednego cvlindra
- do 150 KM.
Realizując program postępu 

?chnicznego uzyskano m.in. 
alszą oszczędność: 750 ton sta 

j 26 ton metali nieżelaznych. 
• 28 metrów sześciennych drew- 

a. Typizacja opakowań drew- 
! lianych i właściwe ich wyko- 
, eystanie pozwoliło zaoszczę- 
i pić dodatkowo 121 metrów' 
i ześciennych drewna. Zweryfi- 

■ owano też normy zużycia róż- 
j ych materiałów, co przyniosło 
j z ubiegłym roku ponad 2,3 to- 
; y cennych materiałów: ele- 
• jtrod, drutu spawalniczego 

■ arb. chemikalii, miedzi, nik- 
‘ u itp. Przeprowadzona aktua- 
' zacja zapasów' o podstawo- 
. rym znaczeniu, obejmująca 

59 pozycji. pozwoliła na 
! mniejszenie środków' obro+n- 
, kych o ponad 24 min zł. W 

onsekwencji zdołano obniżyć 
kw. normatyw' zapasów ma- 

1 priałowych o 26 dni — przy 
ednoczesnym wzroście produk 

■ ii. Dopomogło w tym bezpo- 
tednie zawieranie umów koo- 

HUMOR I SATYRA
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uzależnione jest w dużym stop­
niu od zabezpieczenia prawi­
dłowego systemu zachęt i bodź­
ców materialnych, uatrakcyj­
nienia pracy w kulturze.

Związek Zawodowy Praco­
wników Kultury i Sztuki w 
porozumieniu z resortem roz­
począł już wstępne działania 
nad opracowaniem systemów 
podwyżek płacowych. Trzeba 
tu wyjaśnić, że środowisko 
pracowników kultury i sztuki 
dzieli się na wiele grup, co 
stwarza konieczność opracowa­
nia kilkunastu systemów płac. 
W powiązaniu z nimi wpro­
wadzone zostaną nowe taryfi­
katory kwalifikacyjne. Opra­
cowano już założenia progra­
mowo-organizacyjne kształto­
wania i podnoszenia kwalifi­
kacji pracowników kultury.

Jedną z pierwszych grup, dla 
której opracowuje się nowy 
system płac, są pracownicy ki­
nematografii produkcji i upow­
szechniania. Przeciętne płace

Ó b r a cy j n y ćh, g war a n t u j ący ch 
dostawę urządzeń np. turbo­
sprężarek zaledwie z kilkudnio­
wym wyprzedzeniem — zamiast 
— jak dotąd — z wielomiesię­
cznym.

„Przewentylowano” także ma 
gazyny likwidując nadmierne 
zapasy. Zastosowanie 80 wnio­
sków racjonalizatorskich przy­
niosło ponad 1,8 min zł oszczęd 
ności. (PAP)

CENAkażdego

Dokończenie ze str. 3 
obozie czy zgrupowaniu, nie 
mieli, właściwych warunków 
treningowych. Że zabrakło 
sprzętu, czy boiska. Takie przy 
padki można znaleźć i na na­
szym. wielkopolskim podwór­
ku. Ostatni przykład .— zgru­
powanie hokeistów na trawie

Szklarskiej Porębie, na któ 
rym zawodnicy nie mogli ro­
zegrać spotkań sparringowych. 
Czy i w jakiej części zrealizo 
wany został cel takiego obozu?

Niekiedy sportowcy na po­
czątku sezonu nie prezentują 
właściwej formy. Świadczy 
to, że czas przeznaczony na 
trening nie został dobrze wy­
korzystany, a trenerzy i za­
wodnicy pracowali na „pół­
obrotach”. Nie stać nas na. ta 
kie marnotrawstwo. Mimo że 
są trudności z utaleniem win 
nych niedociągnięć to jednak 
kluby winny poddawać anali 
"ie sposób wykorzystania przy 
dzielonych środków.

LUDWIK BRZEZIŃSKI 
Poznań

Białe pasy
ozornie rzecz drobna.

Na jezdni w miejscu 
przejścia dla. pieszych ustawia 
się drabinki zabezpieczające 
i malarz przystępuje do od-

brutto wynosiły tu miesięcznie 
1.961 zł (w 1972 roku). Stwarza­
ło to m. in. sytuację, w której 
np. mechanicy i kinooperato­
rzy, po nabyciu wysokich kwa­
lifikacji odchodzili do przemy­
słu czy spółdzielczości, gdzie 
uzyskiwali lepsze płace. Po­
dobna sytuacja istniała w' za­
pleczu technicznym filmu. No­
wy system płac usprawni rów­
nież działalność bibliotek, 
zwłaszcza wiejskich, gdzie 
przeciętne płace wynosiły (w 
1972 r.) 1.996 zł; funkcje kie- 
rowmików pełnili tam. zwykle 
nauczyciele, którym szkolnic­
two po ostatniej regulacji płac 
w oświacie oferowało lepsze 
warunki finansowe. Podobne 
trudności odczuwały muzea.

W teatrach jedną z zasadni­
czych zmian, którą wprowadzi 
nowy system płac jest likwi­
dacja norm miesięcznych i 
wprowadzenie pensji dwuczęś­
ciowej — stałej oraz rucho­
mej, zależnej od ilości przed­
stawień, ważności granej roli, 
kwalifikacji aktora itp. Układ 
nowych płac korzystny będzie 
też dla absolwentów szkół ar­
tystycznych, którzy podejmą 
pracę w terenie; przewiduje 
on również zwiększenie dodat­
ków w teatrach objazdowych 
i terenowych.

Podwyżki płac pracowników 
kultury przyczynią się także 
do usprawnienia pracy domów 
kultury, w których, zwłaszcza 
kadra instruktorska, pracują­
ca nieraz z ogromnym zaanga­
żowaniem i poświęceniem, o- 
trzyma realną zachętę podno­
szenia swych kwalifikacji. No­
wy system płac będzie prefe­
rował inicjatywę, inwencję i 
wyniki pracy. (PAP)

Patronat ZMS nad budową 
dla „Elany 11“

Ostatnio Zarząd Zakładowy 
ZMS przy Zakładach Robót 
Elektrycznych „Elektromon- 
taż” w Poznaniu podpisał u- 
mowę z dyrekcją tego zakła­
du, dotyczącą patronatu nad 
budową urządzeń grzewczych 
dla odbudowującej się „Elany” 
II w Toruniu.

Młodzież zobowiązała się do 
czuwania nad właściwym 
przebiegiem prac przy przygo 
towywaniu prefabrykatów, 
wykonywania zleceń zgodnie 

iwieżania białych pasów. Ze 
skupieniem pociąga pędzlem z 
białą farbą. Maluje wolno, do 
kładnie, wiadomo pasy nie m» 
gą być krzywe. Piesi i samo­
chody skrzętnie omijają ulicz 
ne malunki. Przed południem 
tworzą się zatory niewielkie, 
w godzinach szczytu — wiel­
kie. I tak jest od dawna. Klną 
piesi, klną kierowcy. Tylko 
wykonawcy nie zmieniają go­
dzin pracy. Omijając owe świe 
żo malowane przejścia zasta­
nawiałam się, dlaczego się ich 
nie maluje nocą, wczesnym 
rankiem lub późnym wieczo­
rem, gdy ruch kołowy jest o- 
graniczony do minimum. Prze 
cięż ta drobna na pozór spra­
wa powoduje stratę cennego 
czasu wielu kierowców i pie­
szych.

ANNA NOWACKA 
Poznań

Partnerzy 

dla spółdzielń 
kółek rolniczych 

//i związku z artykułem 
W „Na wsi bez martwego 

sezonu” („Głos Wielkopolski” 
z 1 II 1974), chciałbym poru­
szyć sprawę części zamien­
nych i materiałów dla spół­
dzielni kółek rolniczych. Cho­
dzi mi o takie generalne za­
łatwienie rozdzielnictwa i zao 
patrzenia, abyśmy nie musieli 
marnować zbyt wiele czasu 
na realizację zamówień

Nasza Spółdzielnia Kółek 
Rolniczych w Sierakowie, po 
dobnie jak inne, jest zaopatry 
wana w części zamienne za 
pośrednictwem składnicy po­
wiatowej PZGS w Międzycho 
dzie, która nie ma odpowied­

Baśnie
pana Andersena
P

oznański Teatr Lalki i Akto­
ra rozpoczął nowy zupeł­
nie rozdział w swej biogra 
fii. Rozstał się ze swą do­

brze wysłużoną, dotychczasową 
siedzibą przy ul. Czerwonej Ar­
mii, przeniósł się do ,,Olimpii" : 
dc czasu adaptacji tej sceny dla 
potrzeb teatru lalek, na dobrą 
sprawę został zmuszony również 
rozstać się i z nimi.

W spektaklu, którym zainaugu 
rował on działalność na nowej 
scenie, „Pan Andersen przedsta­
wia Królową Śniegu", odczuwa 
się więc jeszcze rozmaite trudno­
ści spowodowane przez przepro­
wadzkę. Przygotowane z rnyślą o 
nieporównanie mniejszej scenie, 
widowisko, nie we ws.zystk:m pod 
doje się więc próbie duże! sce­
ny i dużego w ogóle teatru. U ak 
torów wyczuwa się także pewne 
kłopoty spowodowane nieznajo­
mością sali, grą żywym planem 
w trudnych warunkach akustycz­
nych, na tak wielkiej scene. Nie 
jest wszystko to jednak w stanie 
młodym odbiorcom popsuć za-, 
bawy, wynikającej z rozpoznawa 
ma na własną rękę, strzępów roz 
moitych znanych im przecież do­
skonale baśni, wkomponowanych 
p-zez Andrzeja Dziedziulę. w tok 
widowiska o panu Andersenie 
Wielkim przyjacielu dzieci i jed­
nym z tych którzy swą literacką 
nieśmiertelność zawdzięczają 
właśnie dziecięcym bajkom i bas 
niom.

O. B.

z kolejnością cyklu budowy, 
przestrzegania jakości wyro­
bów, sprawności przewozów i 
unikania uszkodzeń w czasie 
ich transportu itp.

Ponadto, aby zdążyć z budo 
wą urządzeń grzewczych w ter­
minie do 22 lipca br. ZMS-owcy 
z „Elektromontażu" zobowią­
zali się do podjęcia czynów 
społecznych, przyspieszających 
przygotowania prefabrykatów.

(ask)

nich warunków, aby zrealizo­
wać nasze hurtowe zamówie­
nia. Mamy duże warsztaty na 
prawcze przejęte po Państwo 
wym Ośrodku Maszynowym, 
świadczące usługi wartości 3,5 
min zł, z czego 2 min zł przy 
pada na remonty maszyn roi 
niczych. Musimy zbyt długo 
czekać, zanim składnica PZGS 
zdoła załatwić w Poznańskim 
Przedsiębiorstwie Handlu 
Sprzętem Rolniczym „Agra­
rna” nasze zamówienia. Ma­
my obecnie kłopoty z częścią 
mi do opryskiwaczy i do ko­
siarek, choć w listopadzie ub. 
r. wystąpiliśmy z odpowiedni 
mi specyfikacjami.

Przykładem marnotrawstwa 
cennego czasu jest zbyt dłu­
gie oczekiwanie na części za­
mienne do kombajnów Re­
montujemy obecnie 4 własne 
kombajny i 2 dla Międzykół- 
kowej Bazy Maszynowej w 
'Kwilczu. Nie możemy ukoń­
czyć remontu w przewidzia­
nym terminie, gdyż brakuje 
kilku pozycji części, m in. 
łożysk i kół pasowych, klino­
wych. Kombajny będą 10 dni 
stały niepotrzebnie w balach 
warsztatowych, bo dopiero 3 
lutego obiecano nam brakują 
ce części, po które zresztą mu 
simy pojechać do Kąkolewa 
to powiecie leszczyńskim Czę 
ści do kombajnów i ciągni­
ków otrzymujemy na razie z 
„Agromy”. lecz coraz niechę- 
tniej nas tam widzą. A prze­
cież składamy duże zamówie­
nia i powinniśmy mieć możli 
wość zaopatrywania się w hur 
towni, a nie to składnicach 
PZGS. które prowadzą sprze­
daż detaliczną dla. rolników 
indywidualnych.

Mgr inż. STANISŁAW 
MARTYŃSKI 

Sieraków

To było interesujące 
spotkanie

Po meczu Polska — Algieria trener K. Górski oświadczył w 
rozmowie z korespondentem PAP:

„Polski zespół oczywiście był 
lepszy i dyktował tempo. Uwa­
żam, że mogła się ta gra podo­
bać. Samopoczucie zespołu jest 
bardzo dobre. Na szczęście nogo- 
da się poprawiła, pozwala to na 
obejrzenie Algieru, jego pięknych 
olmlic, w słonecznym świetle.

Wiceprezes PZPN W. Dłużniak: 
„Algierska drużyna to przeciw­

nik technicznie zupełnie dobry.

0 piłkarski
Puchar Polski

Urania Ruda Śląska — Ruch Cho 
rzów 0:5 (0:3). Bramki zdobyli: 
Bula (6 i 29 min.), Herisz (36 i 49 
min.), Benjger (81 min.). Widzów: 
około 5 tysięcy.

Wysoka porażka z Ruchem Cho­
rzów w rozegranym awansem me 
czu ćwierćfinałowym Pucharu Pol 
skj była raczej wynikiem nie naj- 
'epszej dyspozycji mistrza gruny 
oołudniowej drugiej ligi, niż wsna 
niałej gry „niebieskich”, przygo­
towujących sie do spotkania z 
7eyenoordem. Od pierwszych mi­
nut meczu wiadomo było. że 
Ruch jest zesnołem lepiej przygo­
towanym. (obi

MECZE TOWARZYSKIE

Polonia Bytom — Widzew 0:2 (0:2) 
Zagłębie Sosnowiec —
GKS Katowice 3:1 (1:0)

Sport szkolny 
w Obornickiem
Na dobrym poziomie stały roz­

grywki szkolnych drużyn koszy­
kówki o tytuły mistrzowskie po­
wiatu obornickiego. Zmagania 
reprezentacji szkół podstawowych 
wygrały dziewczęta ze SP nr 2 w 
Obornikach i chłopcy z rogoziń- 
skiej „jedynki” fw obu katego­
riach na II pozycjach uplasowały 
się zespoły z Murowanej Gośli­
ny). Wśród szkół średnich zwy­
ciężyły licealistki z Obornik przed 
koleżankami z Rogoźna, a wśród 
chłopców — 1,0 Rogoźno przed 
obornicką ŻSZ.

*
Sztafetowe biegi crossowe o mi 

strzostwo powiatu obornickiego 
szkół średnich, rozegrano w la­
sach nad jeziorem w Rogoźnie. 
5-oscbowe drużyny dziewcząt mia 
ły do pokonania dystans 4 km, 
chłopców zaś — 8 km. Zwycięstwa 
odniosły sztafety rogozińskie — 
biegaczki z Technikum Rachunko 
wośći Rolnej i biegacze z LO.

*
Sukcesem zakończył się start 

siatkarek rogozińskiego TR w 
międzywojewódzkim turnieju roi 
niczych szkół średnich w Zielonej 
Górze. Po dobrej grze pokonały 
one po 3:0 drużyny z Chwałko­
wie (woj. kieleckie) i Iłowy (woj. 
zielonogórskie), ulegając jedynie 
w podobnym stosunku dziewczę­
tom z Olesna (woj. opolskie) i za 
jęły ostatecznie II miejsce, (bop)

Zwycięstwo 
Polonii Leszno

Piękny sukces odnieśli koszyka 
rze leszczyńskiej Polonii odno­
sząc zasłużone zwycięstwo nad 
przodownikiem rozgrywek ligi 
międzywojewódzkiej — Startem 
Łódź w stosunku 80:76 (37:39). Spot 
kanie, mimo że prowadzone by­
ło w bardzo nerwowej atmosferze 
(Polonia przegrała w Łodzi różni 
ca 19 pkt.), stało na dobrym po­
ziomie i mogło się podobać licz 
nie zebranej widowni.

W zespole zwycięzców tym ra­
zem najlepszymi strzelcami oka­
zali się A. Jaś — 24 pkt. oraz J. 
Nowak — 23 pkt. W drużynie goś­
ci wyróżnił się Szarko zdobywca 
24 pkt. (R)

Łuczniczy trening

Korzystając ze sprzyjaiących warunków atmosferycznych łucznicy 
Warty rozpoczęli już treningi na wo’nvm powietrzu. 

Fot. — K. Przychodzki

Uderzyła przede wszystkim ambic 
ją z jaką grano. W obecnym sta- 
dium przygotowań było to więc 
spotkanie pożyteczne. Oba spot­
kania uważam za potrzebne i ko 
rzystne dla naszej drużyny. Mu-' 
szę dodać, że kontakty z orzed- 
stawicielami organizatorów tur­
nieju narodowego przedsiębior­
stwa naftowego Sonatrachu a tak 
że z algierskimi działaczami, przed 
stawicielami życia sportowego, są 
sympatyczne i przyjazne.

Korespondent PAP zebrał też 
kilka oninii widzów oglądających 
spotkanie z drużyna aleierską. 
Nie podzielano na ocół opinii jed 
nr go ze sprawozdawców algier­
skich, który pisał, iż to nonsza­
lancja nie pozwoliła m. in. osiąg­
nąć Połakom wyższego wyniku. 
Widowisko, iakie zaprezentowała 
drużyna nolska było świetne. Gra 
toczyła sie z lekkości? i elegan­
cja. Oto jedna z Polek powie-' 
działa: ..Od czasu występów... ba­
letu ..Harnama” z okazji Tvgcd- 
nia Kułturv Polskiej nie widzie­
liśmy tutaj tak pięknego wido­
wiska. łączącego snort z lekkością 
i tanecznym wdziękiem’’.

Sukces młodzieży - 
H LO w Gmeima
Już od kilku lat. kolo Ligi Obro 

ąy Kraju przv II Liceum Ogól­
nokształcącym w Gnieźnie, pra­
cującym nod kierunkiem profeso­
ra tej szkoły Stanisława Hinczew ■ 
skiego. należy do najlepszych w 
nowiecie. W nowiatcwvch zawo­
dach strzeleckich młodzież z 
II LO, zdobyła puchar ait najlep­
sze wyniki w strzelaniu z kbks-5. i 
Zorganizowano również mistrzo­
stwa szkoły w strzelaniu z wia­
trówki, w których startowało 276 
uczniów', a na.ilepsz.vmi okazali 
się J. Siwkowska i M. tarczyń­
ski. W lutym tego roku, w Gnież 
nie odbyły sic powiatowe zawo­
dy w strzelaniu z wiatrówki. I 
tym razem reprezentacja koła 
LOK z II I.O. była bezkonkuren­
cyjna, zdobywając na własność 
piękny puchar, (s)

Koszykarki Wisły 
grają w Poznaniu

Tylko koszykarki poznańskiego 
AZŚ-u, grają kolejne spotkania o 
mistrzostwo I ligi, na s^woim te­
renie. Pozostałe nasze zespoły, wy 
stępują na obcych boiskach. Męs 
ka drużyna I.echa zmierzy sie w 
Warszawie z miejscowa Polonią. 
Będą to bardzo trudne pojedynki, 
gdyż poloniści sa ostatnio w do­
brej formie. Tydzień temu prze­
grali co prawda w Krakowie z 
Wisłą ale zaprezentowali się z 
jak najlepszej strony i byli o krok 
od sukcesu. Do ciekawych poje­
dynków dojdzie zapewne również 
we Wrocławiu, gdzie Slask nodej 
muje aktualnego lidera — Wisłę. 
Ponadto grają: Spójnia’— Leg>a, 
Pogoń — Wybrzeże, Lublinianka 
— Resovia.

W ekstraklasie pań lider — Wis 
ła. zmierzy się w Poznaniu z 
AZS-em. Akademiczki były w tym 
sezonie autorkami kilku niespo­
dzianek. ale trudno przypuszczać, 
aby zdołałv urwać punkty wisla 
czkom. prezentującym ostatnio 
znakomitą formę Lech wyjeżdża 
do Spójni Gdańsk, natomiast Ołim 
pia do Polonii Warszawa. W obu 
przypadkach przed poznańskimi 
drużynami stoją trudne zadania, 
gdyż przeciwniczki są bardzo grQz 
ne. (s)

„Alały
Wylosowane zostaiy następujące 

liczby:
1, 2, 26, 29, 31

i sześciocyfrowa końcówka bande­
roli 854883.
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Geologiczno - Górnicza Spółdzielnia Pracy 
„HYDROGEOWIERT” w JELONKU

poczta Suchy Las, pow. Poznań

0 
u

zawiadamia, że przyjmuje w ramach usług 
dla ludności zlecenia osób prywatnych na

WYKONANIE STUDZIEN
kopanych i wierconych typu abisyńskiego

0
Telefon: Poznań 560-29, Suchy Las 12.

384-K2

m. 166.

rialna 5.

Przyjme panią na wspól­
ny pokój. Oferty „Prasa”,
Grunwaldzka 19 dla 19767g. 

Młode małżeństwo poszu-

Kupię mieszkanie spół­
dzielcze M-3. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
19732g.

Sprzedam Volkswagena
1200. Osiedle Przyjaźni 6

19698g
Sprzedam Syrenę 104, po 
przebiegu 30 tys. km. A- 
dres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 19856g.
Sprzedani tanio Warsza­
wę M-20. stan dobry. Ro­
goźno Wlkp., ul. Semina-

® Lokale
19966g

Praca 9 Nauka
instalatora spawacza i 
uczniów przyjmie warsz­
tat instalacyjny, Poznan, 
Gwardii Ludowej 13.

19196g

rTTjmę murarzy i robot­
ników. Poznań. Kantec- 2to 2, wejście Trójpole.

21864g

Opiekunkę do dzieci - 
crayjmę. Tel. 572-11 wewn. 
S98 lub oferty „Prasa” - 
Grunwaldzka 19 dla 
21354gpr._________________  
poszukuję projektantów 
branży budowlano-archi- 
tektońiczno-instalacyjnej. 
Oferty „Prasa” - Grun­
waldzka 19 dla 19691g.

Technik - ogrodnik, ka­
waler, lat 25. przyjmie 
pracę z mieszkaniem. 
Chętnie w spółdzielni pro 
dukcyjnej. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
l«75g.

UWAGA! POSIADACZE SAMOCHODÓW!

PRZYJMIE DO NAPRAW GŁÓWNYCH
każdą ilość samochodów dostawczych marki Nysa 501

Potrzebna 
sprzątania.

Pracownik

dziewczyna do 
Mostowa 26.

19971g
naukowy uczy

chemii, fizyki. Tel. 647-89
19853g

Filolog udzieli niemiec­
kiego, angielskiego, fran­
cuskiego. Szamarzewskie-

Komplet mebli czeskich i 
pianino sprzedam. Tele­
fon 67-11-89. 19893g
Wózek spacerowy sprze­
dam. Łąkowa 26 m. 1. 
__________ 19707g
Sprzedam MZ ES 156. Ce­
na 15.000 zł. Poznań, Myl-

go 16 m. 6. 19979g

Profesor uczy matematy­
ki dorosłych, młodzież 
klas VIII i szkół średnich. 
Szamarzewskiego 16 m. 6. 

19978g

Kupno © Sprzedaż
Kupię bony PeKaO. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 17659g.

Kupię stary, metalowy 
flet. Tel. 634-93. 19913g
Tanio sprzedam pianino.
Tel. 625-66. 21752g
Sprzedam garaż blaszany. 
Tel. 67-50-00, godz. 16—20. 

283p

na 15 m. 4. 19908g
Sprzedam maszynę do 
szycia. Os. Przyjaźni, blok 
18 R m. 215, od godziny 
19—21. 19924g

Sprzedam sypialnię, biur­
ko. kredens kuchenny i 
inne — 2.300 zł. Wrzoso­
wa 10 rn. 2. 19967g

O Samochody
Syrenę wygraną — sprze­
dam. Tel. 91-68-36 lub O- 
siedle Piastowskie 61 m. 
31. 22104g
Sprzedam Fiata 125p - 1300 
premia PKO. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
22263g.

Gdańskie Zakłady Naprawy Samochodów
Zakład nr 4 w Człuchowie, ul. Czerwonej Armii nr 4

i 521C - Izotermiczna oraz samochody m-ki Zuk i Nysa.
437-K2

Bezdzietne małżeństwo po 
szukuje pokoju na okres 
1 — 1,5 roku. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
19759g.

e Nieruchomości
Sprzedam domek w Mię­
dzychodzie. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18960g.
Mosina! Parcele sprze­
dam. Adres wskaże „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 

281 p
Działkę mniejszą w Pusz- 
czykówku lub okolicy Po 
znania kupię. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 19842g.
Kupię działkę ogrodniczą

-----  ------------------ _ z prawem zabudowy od 
kuje pokoju w śródmieś-■ 1.500 m2 do 2.500 m2, oko- 
ciu. Możliwość zajęcia się lice Poznania, Komorniki, 
domem. Tel. 278 Śmigiel. — ’ ' " ’ “

Ostrów Wlkp. 2 pokoje w __  
centrum w własnej ka- F

—„— Plewiska. Adres: Poznań, 
19765g j Głogowska 343 m. 2.

19841g
Sprzedam nieruchomość

mienicy lub z połową ka- w’ Skulsku (3 budynki 
mienicy sprzedam. Ofer- 1 mieszkalne, parterowe, je 
ty „Prasa”, Grunwaldzka den wolny, 4 gospodar- 
19 dla 19761g. । cze), sad, łąka 1,56 ha plus

część jeziora 2,83 ha. Ko-Zamienię M-2 spółdzielcze 
I piętro, Osiedle Świer­
czewskiego, na M-2 inna 
dzielnica. Oferty „Prasa”,

munikacja autobusowa
Inowrocław — Konin ide
alna. Wiadomość: Zofia 

Grunwaldzka 19' dla 19668g:. ^zor^ ^ańsk-Oliwa. ul. 

^ueJutje°poZko?uieC^^!s’’rz^ Parcelę naroż- 

rok, chętnie z opieką nad
dzieckiem. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
19658g.
Kupię mieszkanie własno 
ściowe M-3, M-4, nowe bu 
downictwo. Oferty z ceną 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 19689g.

jnikową 1.150 m2, ul. Staro 
łęcka, z prawem zabudo 
wy — prąd, gaz, woda, 
dom gosoodarczy. V/ roz­
liczeniu pokój z kuchnią.
Oferty „Prasa”
waldzka 19 dla 19848g,

Grun­

Pokój z przynależncścia- 
mi, III ptr., 17 m2, w cen 
trum, zamienię na mniej 
szy, niżej położony. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 19704g.

Kawalerkę kwaterunko­
wą, nowe budownictwo, 
c. o., we Wrześni, zamie­
nię na równorzędne w 
Poznaniu. Oferty: Wacła­
wa Zielińska, Września, 
ul. Słowackiego 5 m. 21.

19708g
Zamienię 2,5 pokoju, ku­
chnia, łazienka, samodziel 
ne, stare budownictwo — 
Wilda, na kawalerkę, c. o., 
dzielnica Grunwald. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 19862g.

Sprzedam działkę ogrod­
niczą, prawo zabudowy, 
przy granicy Poznania. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 19855g.
Sprzedam działkę budów 
laną uzbrojoną, częścio­
wo z materiałem do bu­
dowy, w centrum Swa­
rzędza. Edmund Piecho­
wiak. Łowęcin, n-ta Swa­
rzędz, pow. Poznań.

19890g

Wynajmę pokój trzyoso­
bowy studentom. Adres 
wskaże ..Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 19857g.

P. T. KONSUMENCI ! 
Z dniem 2 marca 74 r. 
po zimowej przerwie 

WZNAWIA
SWĄ DZIAŁALNOŚĆ 

W PUSZCZYKOWIE
GASTRONOMICZNA 

JADŁODAJNIA 
„POD KUKUŁKĄ”, 

do której
SERDECZNIE 

ZAPRASZAMY.

Potrzebny pracownik do 
wszelkich prac w gospo­
darstwie rolnym. Może 
być rencista. Gospodar­
stwo zmechanizowane. 
Mieszkanie. Winiarski — 
Mieleszyn, pow. Gniezno. 

19894g

Sprzedam słomę: żytnią, 
pszenną, owsianą i jęcz­
mienną. Mikołajczak, p-ta 
Tarnowo Podgórne, pow.

Sprzedam Warszawę M-20. 
Noskowskiego 24. 22264g

Poznań. 19644g

Sprzedam nowy wózek — 
głęboki, kolor wiśniowy.

Sprzedam Warszawę M-20 
— 24.000 zł. Zdanowski, 
Długa Goślina, pow. O- 
borniki. 19721g

Kupię spiesznie kawaler­
kę lub M-2. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
19919g.

Tel. 653-57.
Warsztat instalacyjny — 
przyjmie instałatora-spa- 
wacza. Poznań, ul. Często 
ebowska 7. Górczyn.

198 96g

Przjjmę uczniów w za­
wodzie dekarskim. Szamo 
tuły, ul. Boczna 2. 19927g

Kulturalny rencista przyj 
administracje względ 

i"e korzystna lekką pra- 
CS. Tel. 524-18. 19955g

grzyjmę dozorstwo — wa 
rwiek mieszkanie. Oferty 
bPrasa”. Grunwaldzka 19 

19949g.

19641g

Sprzedam rury żeliwne 
0 75, okno i drzwi balko 
nowe, oszklone, ramy 
drewniane, 20 m2. Osie­
dle Plewiska, ul. Poznań­
ska 26, tx5 godz. 16.

19697g

Sprzedam ciągnik C-355. 
Stanisław Rommel, Żu- 
ławka, poczta Osiek n/W 
89-333, pow. Wyrzysk.

19692g

Szopę drewnianą z roz­
biórką we własnym za­
kresie tanio sprzedam. 
Swierczewo, Bruna 61.

19915g

Dnia 26 lutego 1974 r. zmarła po długich 
1 ciężkich cierpieniach, przeżywszy lat 67, 
m°ia ukochana żona, nasza najdroższa 
matka, teściowa i babunia

CECYLIA WAŚKO
z domu Szymkowiak

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
7 marca br. o godz. 11.05 na cmentarzu 
Dunikowskim.

Pogrążony w głębokim smutku 
mąż z rodziną

22190g

Dnia 27 lutego 1974 r. zakończyła swój 
Pracowity i pełen poświęcenia żywot, opa- 
rzona Sakramentam ’ św., nasza najtros- 
'Wsza, ukochana mama i babcia, śp.

ANNA BATOG
z d. Sternal

0 ^°grzeb odbędzie się dnia 2 marca br. 
godz. 12.15 z kaplicy cmentarza

nikowie.
na Ju-

Bony PeKaO na Fiata — 
kupię. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 19728g.

Młode małżeństwo, człon 
kowie spółdzielni miesz­
kaniowej, wynajmie po­
kój z używalnością kuch­
ni. Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 19895g.

Sprzedam w Kościanie po 
łowę domu z ogródkiem 
(dwa pokoje i kuchnia) — 
wolny pokój i kuchnia. 
Cena dostępna. Wiado­
mość Kościan, ulica Kosy 
nierów bl. 4, klatka I m.
4 — Gry gier. 19889g

Trabanta 600 —sprzedam.
Mosina, Sowiniecka 13.

19746g

2 uczniom lub małżeń­
stwu oddam pokój. Smo- 
chowńce, ul. Lemierzycka
10. 19985g

p°godzone z Wolą Bożą

dzieci i wnuk z
P°znań, ul. Kazimierza Wielkiego

żoną
8 m. 8.

22237g 
staa&asJim

t ? g^ćbokim żalem zawiadamiamy, że 
i ci 2$ lutego 1974 roku po długich 
zrna^} clerPieniach, przeżywszy lat 58, 
i . nasza najukochańsza żona, matka oaDcia

Sprzedam Fiata 125p - 1300, 
premia PKO lub zamienię 
na Trabanta Combi za do 
płatą. Adres wskaże „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
19638g.

Nową Syrenę 105 zamie­
nię na nowego Fiata 126p. 
Warunki do uzgodnienia 
Os. Wielkiego Październi­
ka 12 A m. 10, tel. 511-61, 
wewn. 31, od godz. 10—12.

19705g

M-5 lub M-6 komfort, za­
mienię na domek lub bliż 
niak. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 19760g.

Sprzedam segment piętro 
wy. w stanie surowym, 
wodociągi, kanalizacja, e- 
lektryczność, możliwość 
zamieszkania, 50 metrów 
przystanek autobusowy. 
Poznań, Luksemburg 8 — 
przy Leszczyńskiej, no
godz. 16. 19900g

Panienka pracująca po­
szukuje pokoju. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 19814g.
Młode małżeństwo człon­
kowie spółdzielni noszuku 
je pokoju na 1 rok Ofer­
ty ..Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 19799g.

Sprzedam okazyjnie dom 
pięcioizbowy, murowany, 
wyłączony, przedmieście 
Poznania, komunikacja 
miejska, dwie izby wolne, 
duży ogród, garaż, 250.000 
zł, wpłata 100.000 zł. resz 
ta hipoteka, gotówka, du 
ży rabat. Ofertv lub $i- 
dres wskaże ,,Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 19725g.

>
 KOMUNIKAT | 

P. P. TOTALIZATOR SPORTOWY j

_ informuje, że
H w dniu 3 MARCA 1974 roku g

| ODBĘDĄ SĄ PODWÓJNE ZAKŁADY j
| TOTO-LOTKA I

„„--u—
S NA RZECZ PK Ol
EE Dochód z dodatkowych zakładów przeznaczony jest

NA FUNDUSZ OLIMPIJSKI
™ POLSKI KOMITET OLIMPIJSKI FUNDUJE DODATKOWO

PW1E NAGRODY NA ZAKŁADY PODWÓJNE
opłacane od 20 zł wzwyż. 

L WYJAZD NA OLIMPIADĘ DQ MONTREALU

== 2’ ^XłAZD ^A IMPREZĘ SPORTOWĄ w KDL w 1974 r. =~

SZCZEGÓŁY W REGULAMINACH U KOLEKTORÓW 
PR TOTALIZATOR SPORTOWY. 1707-K1 ~~

Sprzedam działkę 746 m! 
domkiem mieszkalnym, 
rozpoczętą budową pół 
bliźniaka. Poznań - Smo- 
chowice. Warunek miesz­
kanie M-3 do zamiany. 
Adres wskaże „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 19932g.

Sprzedam tanio gospodar 
stwo rolne 12,83 ha. Zie­
mia pszenno - buraczana. 
Stefan Żołdak. Porzyko- 
wo, pow. Gniezno. 19928g

Sprzedam pół domu, przy
granicy m. Poznania. 10
minut do tramwaju. Ofer 
ty ..Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 19785g.

Sprzedam lub wydzierża­
wię, płatne 5 lat z góry, 
domek gospodarczy, w Po 
znaniu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 19787g.

Dom 3 pokoje, kuchnia, 
budynki gospodarcze, ob 
szerne. korzystnie sprze­
dam. Możliwość przejęcia 
ziemi. Zgłoszenia: Luboń 
3, Pasikowskiego 21.

19723g

Zamienię 
dzinny w

Pracownicy poszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Remontowo-Mon- 
tażowe, Poznań - Podolany, ul. Druskienicka — 
zatrudni od 1. VI. do 31. VIII. 1974 r. do na­
szego Ośrodka Wczasowego w Dziwnowie: 

intendenta, magazyniera, kucharki oraz 
pomoce kuchenne.

Zgłoszenia pisemne kierować pod w. wym. 
adresem.1519 - K1

Kożuchy farbuję. Farbiar 
nia Futer, Poznań, Mosto-

Kawaler, lat 26. wy-

wa 26. 19968g

Garaż 24 m2 z kanałem, 
na Krańcowej, oddam w , 
dzierżawę. Przedsiębior­
stwa państwowe niewy­
kluczone. Jagiellońskie 8
m. 36. 19981g

kształceniem i zamiłowa­
niem rolniczym, posiada­
jący oszczędności, pozna 
pannę w odpowiednim 
wieku, posiadającą gospo 
darstwo rolne. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
19571g.

© Matrymonialne
Samotna lat 45, pozna sa-
motnego z 
w Poznaniu.

mieszkaniem
Cel

monialny. Oferty
matry- 

„Pra-

dom jednoro- |
Szczecinie na i

sa”. Grunwaldzka 19 dla 
19786g.

Wysoka brunetka, wyż­
sze wykształcenie, z rocz­
nym dzieckiem pozna w 
celu matrymonialnym kul 
turalnego pana do lat 33, 
z mieszkaniem. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 19722g.

podobny lub mieszkanie 
w Poznaniu. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
19781g.

i Kawaler, wysoki, przy­
stojny, prowadzący przed 

• siębiorstwo, pozna panią 
| do lat 25 miłą, kultural- 
1 ną ze znajomością cukier

Poznam skromnego kultu 
ralnego pana, kawalera

! nictwa. Cel matrymonial ^guby © Kozne ny Ofertv „Prasa”. Grun- 
j waldzka 19 dla 19780g.

lub wdowca, lat 36—42 z 
wyższym względnie śred­
nim wykształceniem. Sera 
wy: finansowa i mieszka­
niowa bez znaczenia. Cel

Dnia 23 lutego w godzi­
nach popołudniowych zgu 
biono torbę - neseser kó-1 
loru czarnego. Uczciwego 
znalazcę solidnie wyna­
grodzę. Os. Manifestu Lip 
cowego 31 m. 29. 22067gpr.|

Zaginął jamnik długowło-' 
sy, suczka, w dniu 22. II.I 
w okolicy ul. Nad Wierz-' 
bakiem. Informacje: tel. 
41-19-04. 22152g

Poszukuję wykonawcy al 
tany drewniano-murowa-! 
nej z własnym materia­
łem lub kuplę gotowa. O- 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ka 19 dla 19726g.

..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 19670g.

W dniu 28 lutego 1974 r. zmarł po cięż­
kich cierpieniach nasz ukochany wujek, 
przeżywszy lat 60

WŁADYSŁAW MURAWSKI 
uczestnik kampanii wrześniowej, 

więzień obozu Dachau.

O
Pogrzeb odbędzie się w dniu 2 marca br. 
godzinie 15.30 na cmentarzu w Nowych

Skalmierzycach.
Rodzina

ANTONI WZIĘTOSZCZAK
W smutku

rodzice i

Pogrzeb odbędzie się dnia

JÓZEF MIKULSKI

2 bm. o go-

Dnia 27 lutego 1974 r. po ciężkich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św., 
zmarł, przeżywszy 96 lat, drogi ojciec, teść, 
stryj, wuj, dziadek i pradziadek, śp.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
2 marta br. o godz. 13.30 po nabożeństwie 
żałobnym w kościele Św. Antoniego, na 
cmentarzu przy ulicy Bema.

W głębokim smutku pogrążona 
rodzina

Ostrów Wlkp., ul. Krotoszyńska 88, 
Kruszewo, Milanówek, Parczew.

16811-Ostr.

tDnia 27 lutego 1974 r. zmarł po cięż­
kich cierpieniach, opatrzony Sakra­

mentami św., nasz ukochany syn i brat, 
przeżywszy lat 39, śp.

pogrążeni
siostra

dżinie 10.15 na cmentarzu junikowskim.
22275g

Dnia 26 lutego 1974 roku zmarł nagle 
mój najdroższy mąż, brat, szwagier 

i wujek, przeżywszy lat 79

W

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 27 lutego br. zmarł w wyniku 

tragicznego wypadku, w kwiecie wieku 
22 lat, opatrzony Sakramentami św., mój 
najdroższy syn, brat, nasz bratanek, sio­
strzeniec i kuzyn

JERZY KAŁURZYNSKI
Wyprowadzenie zwłok na miejsce wiecz­

nego spoczynku nastąpi w sobotę, w dniu 
2 marca br. o godz. 15 z domu żałoby.

W smutku pogrążona
rodzina

Szamotuły, ul. Ogrodowa 18. 22217g

tDnia 26 lutego 1974 roku zmarła, opa­
trzona Sakramentami św., nasza ma­

ma, teściowa i babcia, w 74 roku życia, śp.

BRONISŁAWA BUDZIAK
z domu Dymarkowska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 2 bm. 
o godz. 15 w Bojanowie.

Pogrążona w smutku

rodzina
22173g

Nowe Skalmierzyce, ul. Kaliska 9, 
Wrocław, Poznań.

Dnia 23 lutego 1974 roku zmarł nagle 
w 62 roku życia

CZESŁAW GÓRECKI 
sędzia Sądu Wojewódzkiego 

w Zielonej Górze.

O bolesnej stracie zawiadamia 
rodzina

Głogów, Poznań. 22103g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 26 lutego 1974 r. zmarł po cięż­

kiej chorobie, namaszczony Olejami św., 
mój najdroższy mąż, kochany tatuś, brat, 
wujek, zięć, szwagier i dziadek

STANISŁAW TYCZYŃSKI 
złotnik

Pogrzeb odbędzie się dnia 2 marca br. 
o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążone 
żona z dziećmi i rodzina

Poznań, Składowa 12 m. 13, 
dawniej Skośna 16/17. - 22270g

i

; ■

8

1

JOANNA ŚWIĄTEK 
z d. Oleksy 

dzrn'^rZe^ Obędzie się dnia 2 bm. o go- 
ie 9.40 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążony
mąż z rodziną

Oznań, Kadecka 14. 22250g
sur®

LUDWIK WIŚNIEWSKI 
emerytowany pracownik 

Prezydium WRN w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się dnia 2 marca br. 
o godz. 16 na cmentarzu parafialnym na 
Starołęce,

o czym zawiadamia pogrążona w smutku 
żona wraz z rodziną

Poznań, ul. Starołęcka 33 m. 1. 22205g

tDnia 27 lutego 1974 r. zmarł po krót­
kich lecz ciężkich cierpieniach, prze­

żywszy lat 73, ukochany mąż, ojciec, teść, 
brat, dziadek i pradziadek, śp.

tW dniu 28 lutego 1974 r. odszedł od 
nas na zawsze, przeżywszy lat 84, nasz 

najukochańszy mąż, ojciec, dziadek, pra­
dziadek i teść

STANISŁAW BEDNARCZYK

Pogrzeb odbędzie się dnia 2 bm. o go­
dzinie 16.30 na Starołęce.

W smutku pogrążona

rodzina

Engla 18 m. 3, dawniej Pawia 14 m. 1.
22244g

MICHAŁ KAMIŃSKI
powstaniec wielkopolski, odznaczony Krzy­
żem Powstańczym, Wielkopolskim, Krzy­
żem Zasługi i innymi.

Pogrzeb odbędzie się dnia 2 bm. o go­
dzinie 9 na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim żalu pogrążeni
żona, córka, synowie z rodzinami

Poznań, Różana 4a m. 19. 22268g



MARZEC Albina

1 Antoniego

Piątek Słońce: 6.26—17.19

K TEATRU 1

W POZNANIU
OPERA — g. 19.30 Polski Teatr 

Tańca — Balet Poznański (występ 
gościnny).

MUZYCZNY — g. 19 „Paganini”.
POLSKI — g. 19 „Popiół i dia­

ment”.
JiOWY — g. 19 „A jak królem, 

a jak katem będziesz”.
MAECINUK — g. 17 „Pan Andsr 

sen przedstawia Królową Śniegu”.

ET ' K.HA

W WOJEWÓDZTWIE 
CHODZIEŻ Noteć: „Odstrzał”. 
CZARNKÓW : „Roztargniony”. 
GNIEZNO Lech: „Na niebie i 

na ziemi” i „Kalendarz warszaw 
ski Polonia: „Albatros”.

GOSTYŃ: „Niech bestia zdy­
cha”.

JAROCIN: „Mężczyzna, który­
mi się podoba”.

KALISZ Kosmos: „Łobuz”; 
Oaza: „Samuraj i kowboje”; Sty 
lowe: „Siódma kula”.

KĘPNO: „Gappa”.
KŁODAWA: „El Dorado”.
KOŁO: „Zazdrość i medycyna” 

i „Drogami czasu”.
KONIN Górnik: „Węgorz za 

309 milionów”.
KOŚCIAN: „Opętanie”. 
KROTOSZYN: „Opętanie”. 
KORNIK: „Helga”.
KRZYŻ: „Kot”.
LESZNO: „Śmiech w ciemnoś­

ci”.
MIĘDZYCHÓD; „Wynajęty czło 

wiek”.
NOWY TOMYŚL: „W pustyni i 

w puszczy”.
OBORNIKI: „Śledztwo w spra­

wie obywatela poza wszelkim po 
dejrzenidm” i „Przygody misia 
Togi”.

OSTRÓW Roma: „Śmierć w We­
necji”; Słońce: „Ciemna rzeka”.

OSTRZESZÓW: „Zbereźnik”, 
PIŁA Iskra- „Dekada strachu”: 

Koral: „Zawieszeni na drzewie”.
PLESZEW- „Świadek koronny” 

i „Pipni w kraju Taka Tuka”.
RAWICZ: „Godzilla kontra He- 

dora”.
ROGOŹNO: „Huhal”.
RYCHTAL: „Motyle”.
SŁUPCA: „Mały wielki czlo-

SREM: „Królowe Dzikiego Za­
chodu”.

ŚRODA: „Oto jest głowa zdraj-

SZAMOTULY: „Tak tu cicho o 
zmierzchu”.

TRZCIANKA: „Absolwent”.
TUREK: „Układ”.
WĄGROWIEC: „Czekając na ży­

cie”.
WOLSZTYN : „Zbereźnik”. 
WRZEŚNIA: „John i Mary”.

W POZNANIU
FOTOT” A^TTKON — nieczynny.

RAOSO

Przed zlotem przodujących rolników

Młodzi dobrymi gospodarzami
Już zaledwie kilka dni dzieli nas od Zlotu Młodych Przodu­

jących Rolników Wielkopolski, mającego się odbyć w Pozna­
niu 4 i 5 marca. Zjedzie nań 250 młodych gospodarzy, którzy 
będą mieli okazję do wymiany doświadczeń, które uzyskali 
w swej dotychczasowej praktyce rolniczej.
Dyskusję tę ukierunkują za­

pewne przygotowane na Zlot 
referaty: „Zadania Związku 
Socjalistycznej Młodzieży Wiej 
skiej w zakresie rozwoju aktyw 
ności społeczno-produkcyjnej 
w 1974 roku”. ..Zadania rolni­
ctwa wielkopolskiego w bieżą­
cym roku” oraz spotkania w 
zespołach z kierownictwem par 
tyjnym. administracyjnym i in 
stytucji rolniczych z naszego 
województwa. W czas.e zlotu 
ogło-szone zostaną również wy­
niki indywidualnego współza­
wodnictwa o tytuł ..Wzorowego 
Młodego Rolnika,/ w woj. poz­
nańskim za rok 1973.

Ogłoszenie rezultatów współza­
wodnictwa poprzedzone zostało 
wnikliwymi i długimi ocenami ju­
ry, które jako kryteria ocen przy­
jęło m.in. osiągnięcia w produkcji 
roślinnej i zwierzęcej, specjaliza­
cję gospodarstw, stosowanie nawo­
zów i nowoczesnych metod gosno- 
darowania, środków agrotechnicz­
nych i ochronv roślin, inwestycje 
w gospodarstwie, estetvke obejścia 
itp. Tak szczeerółowe k-yte-i.a no- 
zwoliły na wyłonienie wszechstron­
nych umiejętności młodych rol­
ników.

Przyjedzie ich na zlot wielu, 
a między nimi pretendenci do 
zaszczytnego miana „Wzorowe­
go Młodego Rolnika”. Wśród 
uczestników zlotu znajdzie się 
Arkadiusz Studziński ze wsi 
Przygodziczki, w pow. Ostrów 
Wi^lko-Dolski. Ma 23 lata, ie-t

Dwa konkursy 
dla osłrowian

Powiatowa Poradnia Pracy 
Kulturalno-Oświatowej orga­
nizuje wspólnie z Urzędem 
Miasta i Powiatu w Ostrowie 
dwa konkursy: pierwszy (dla 
posiadaczy magnetofonów) na 
słowno-muzyczną audycję re­
porterską. Celem jej jest pre­
zentacja społecznych, gospo­
darczych i kulturalnych prze­
obrażeń i osiągnięć powiatu i 
miasta Ostrowa. Drugi — dla 
plastyków amatorów na pro­
jekty plakietki lub medalu 
(szczegóły u organizatorów).

Konkursy mają charakter 
otwarty i każdy uczestnik mo 
że nadesłać dowolną ilość 
orać. Ostateczny termin nad­
syłania prac (nigdzie dotych­
czas nie publikowanych) na 
adres Powiatowej Poradni — 
Ostrów, ul. PPR 2-ODK, upły 
wa 15 maja br. Na zwycięz­
ców czekają nagrody pienięż­
ne. ufundowane przez organi­
zatorów. (tl)

absolwentem Szkoły Przyspo­
sobienia Rolniczego, gospoda: u 
ję samodzielnie na 12 hekta­
rach. Wybrał bardzo rozwojo­
wą i opłacalną specjalizację — 
doskonali swe umiejętności w 
zakresie hodowli trzody chlew­
nej, w ramach zespołu koopera 
cyjnego. Nie należy wątpić, że 
potrafi myśleć po gospodarsko, 
zważywszy, iz wybudował ostat 
n:o nową i zmodernizował sta­
rą chlewnię. Sprzedał w ubieg- 
głym roku rekordową ilość 
40 000 kilogramów żywca. Jest 
członkiem PZPR. ZSMW, kół­
ka rolniczego, sołtysem w swej 
wsi. Zdcbył miano „Wzorowe­
go Rolnika” w powiecie ostrow 
skim.

Powiat słupecki reprezento­
wać będzie młody rolnik ze wsi 
Kornaty — Tadeusz Kania. O 
rek starszy od poprzednika, 
jest uczniem 5 klasy zaocznego 
Technikum Rolniczego. Gospo­
darując na 10 hektarach, spe­
cjalizuje się również w hodow­
li trzody, której sprzedał w ubr. 
8 000 kg. Posiada także godne 
uznan’a osiągnięcia w zakresie 
produkcji roślinnej: 40 q z 
hektara czterech podstawowych 
zbóż. 459 q/ha buraków cukro­
wych. 320 q/ha ziemniaków. 
Rezultaty te czynią go groź­
nym konkurentem we współza­
wodnictwie. Jest on również 
członkiem PZPR. ZSMW. KR, 
GS i Związku Producentów 
Trzody Chlewnej.

Franciszek Szymański gospo­
daruje wraz z żoną na 12 hek­
tarach we wsi Niechanowo w 
pow. gnieźnieńskim. Posiada 
75 sztuk trzody i 12 bydła, a 
także boga*e rezulta*v w za­
kresie uprawy roli. Zebrał 4G 
ąwintali zboża z każdego hek­
tara. 330 q ziemniaków i 547 q 
buraków cukrowych. Jest n-zr 
downikiem zespołu młodych 
rolników.

Uczestnictwo w Zlocie Mło­
dych Przodujących Rolników 
Wielkopolski będzie formą 
wyróżnienia dla wielu in­
nych. a m. in. Romana 
Rutkowskiego z Przecława pow. 
Szamotuły. Marka Jakubow­
skiego z Sobiatkowa pow Ra­
wicz. Jana Dziurli z Wiktoro- 
wa dow. Nowy Tomyśl. Andrze 
ja Bednarskiego z Próehnowa 
oow. Chodzież. Wojciecha Szu- 
kalskiego z Dobrzycy pow Ple 
szew, Urszuli Jankowskie; z 
Donatowa . pow. Kościan Ry­
szarda Piątkowskiego z Chwa- 
lęcic pow. Turek. Stefana Pa­
talasa z Grębowa pow Kroto­
szyn i wielu *nnych. niemniej

gospodarnych rolników, któ­
rych z uwagi na szczupłość ła­
mów wymienić me

Kiedy zapoznawaliśmy się z 
sylwetkami uczestników zlotu, 
jedna rzecz wydała się szcze­
gólnie uderzająca: wszyscy z 
nich są członkam. organ.żacji 
politycznych, społecznych i 
branżowych. Praca społeczna 
nie koliduje z zajęć.ami w go­
spodarstwie, wprost przeciw­
nie — poprzez wzrost społecz­
nego zaangażowania wzrasta 
świadomość młodych rolników, 
zrozumienie potrzeb regionu, 
co znakomicie ułatwia pracę 
I to wydaje się godne podkreś­
lenia. (ask)

polach wiosna
Sprzyjające warunki atmosferyczne umożliwiły wcześ ■ 

sze niż w latach poprzednich, podjęcie robót potowych pC' 
niey wielkopolscy przeprowadzaią więc orki i nawożenie i'1 
by. Prac nie przerwały nawet ostatnie przymrozki. • e‘ostatnie przymrozki.
W PGR Łabisz>nęk w powie 

cic gnieźnieńskim zakończono 
już nawożenie pod zasiewy 
zb<’ż jarych i jak tylko nastą­
pi dalsze ocieplenie przystąpi 
się do siewów grochu i łubinu. 
Podobnie zaawansowane sa 
prace w gospodarstwie Jaro­
sławiec pow. Środa, gdzie u- 
kończono wsiew saradeli na po 
i ach żyta.

Prace połowę prowadzą również 
roinicy indywidualni. Oto io!ni:< 
józef Przybył ze wsi Otorowo w 
powiecie szamotulskim orze dwo­
ma traktorami przygotowując zie 
mię pod siew buraka pastev.'nego

Fot. — H. Kamza

ze^sza Dla dobra dzieci

o wszi|stkini\
PŁYWALNIA

Z WYPRZEDZENIEM

W bieżącym roku pomcca u 
wiosennych pracach służą- 
moloty. Z jednego wysiew/:’ 
na polach P-zedsiębiorstwa u 
nicczki nawozy azotowe 3“'. 
najbliższych dniach d>UJ- ? 
szyna podejmie podobne n^n 
na polach PGR Gola w 
cie gostyńskim. Również. n.,i 
łąkami nadnoteckimi póka?? 
się samolot, rozsiewający naw' 
zy na ogromne połacie' zic/ 
nych terenów. Wczesne Żabie* 
rowinny zapewnić obfite zbio- 
ry zielonej paszy.

Wczoraj, wielkopolską 
PGR-y zakończyły planowe do 
stawy' ziarna do Centrali Na. 
siennej, do wiosennych siewów 
Łącznie, odstawiono z góią jj 
tys. ton ziarna, (za)

i Rozrywki w „Kaprysie"
Rolę swoistej placówki kul- 

turalno-oświatowei i rozryw­
kowej w Krzyżu spełnia z du 
żym powodzeniem kawiarnia 
„Kaprys”. W każdy czwartek
odbywają się 
młodzieżowe”
programem.

tu „wieczory 
atrakcyjnym 

Organizatorzy
tych imprez dbaja o ich po­
ziom. Zapraszają często gości 
z artystycznego środowiska po 
znzńskiego: piosenkarzy, akto­
rów. humorystów. Ponadto 
program wieczorów wypełnia­
ją prelekcje, konkursy po­
znawcze i rekreacyjne, nauka 
tańca przy akompaniamencie 
miejscowego zespołu „Rytm”.

Nie pozostawia się na ubo­
czu ludzi starszych. Dla nich 
w każdą pierwsza środę mie­
siąca organizowane sa wieczo 
ry dawnych melodii, (cez)

65000 aktywistów TPDPROGRAM i: 7.40 Studio nowo­
ści; 8.95 U przyjaciół: 8.10 Melodie 
siedmiu stolic: 8.35 Muzyczny rejs; 
9.05 Muzyka; 9.30 Berlin z melo­
dia i piosenka: 9.45 Śpiewa Stan 
Borys; 10.08 Tańce z różnych epok: 
10.30 „Sława i chwała” — ode. 23 
pow.; 10 10 Od solisty dn chóru; 
11 Jazz po polsku; 11.18 Nie tylko 
dla kierowców: 11.25 Refleksy; 
11.30 Bydgoszcz na muzycznej antę 
nie; 12.25 Bydgoszcz na muzycznej 
antenie; 12.40 Konc. życzeń: 13 7 
Dzierżanowskim na wesoło; 13.30 
Przeboje młodych wykonawców- 
14 Ze świata nauki i techniki; 14.05 
Muz. ludowa; 14.30 Snort to zdro­
wie; 1)35 Gorące rytmy: 15.05 I.i-ł 
sty z Polski; 15.10 Muz. atlas świa 
ta: 1510 Z polskiej fonoteki; 1630 
Aktualności kulturalne: 16.35 W 
żołnierskiej pieśni; 17 Radioku- 
ri?r; 17.20 Historia rock and roiła; 
17.40 Polskie festiwale piosenki: 
18 Muz. i Aktualn.; 18 25 Radiowa 
kronika muzyczna; 19 15 Folk kon­
tra beat: 19.45 Z księgarskiej la­
dy; 20 Felieton literacki: 20.10 In- 
terserwis; 21 Biuro listów odno- 
wiada...: 2ł.io Gwiazda no'skich 
estrad; 21.35 Klub 78... obrotów na 
minutę: 22 15 Mikrorecitzl wieczo­
ru _ Mary Honkins; 23.30 Muzycz 
ny relaks: 23.05 Korespondencja z 
zagranicy: 23.10 Serenada nrzed 
północą; 0.05 Kakndarz Kultury 
Polskiej; 0.10 Program nocnv ze 
Szczecina-

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7, 8. 9. 10. 
12 0". 15, 16. 19. 22. 23, 24, 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: 8.35 My 74: 8.45 
Muzyka spod strzechy; 9 Dla klasy 
V (biologia) „Co sie dzieje w li­
ściu?”: 9.20 „Z najsłynniejszych 
musicali”; 9.40 Dla przedszkoli 
„Kwiaty dla pań”; 10 O stosunku 
do przeszłości i przyszłości czło­
wieka dyskutują J E. Kucharski. 
W. Żukrowski- 10.30 Utwory kom 
peztyorów polskich inspirowane ro 
d ima literatura: 11 Dla kl. IV li­
ceum (propedeutyka nauki o spo- 
łzczeństwir) Pola partii! 1120 Prze 
boje starej Warszawy: 11.35 Posten 
w gospodarstwie domowym: 11.45 
Od Tatr do Bałtyku: 12.05 Maga­
zyn d’a kobiet; 12.20 Wielkopolskie 
r-Uodie ludowe: 12.30 Czas do­
brych gosnodarzy; 13 Dla kl. I i 
II (wych. muzyczne) „Co już wir- 
ry o muzyce?” — z cyklu: ..Dzie 
ci śpiewaia i słuchają”: 13’0 S. 
I" -yl wska w repertuarze filmo- 
v - m: 13 35 Rozmowa o kulturze; 
13 75 Mini p-zeglad folklorystycz- 
r--. Dziś Rułgaria: 14 Więcej, le- 
v: \ taniej; 14.15 Tu Radio — Mo­
skwa; 14 35 Sceny one-owe: 15 P.o 
g am dla dziewcząt i chłopców: 
15 '0 Amatorskie, zesnoły przed mi 
krofonem: 16 Alfa i Omega „Co 
przyniesie reforma szkół w.-ż«. 
pz-ch?”r 1?.25 ..Wydawnictwa na 
30-lccie”; 17.40 And. sport. „D’u- 
dcwcy znaleźli opiekuna”; 
17.50 RadiOPKpress: 18 Pozn konc. 
życzeń; 18-40 ludzie wśród któ­
rych żvizmv: 19 ..Kwadrans jaz- 
zu”; 10.15 42 lekcia języka angiel­
skiego; 19.30 Koncert symfonicz-
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ny z sali Filharmonii w Łodzi; 
21.98 Muzyczna pocztówka; 22 Ma 
gazyn studencki; 23 I. Strawiński 
— Fragm. baletu; 23.35 Co słychać 
w świecie; 23.40 A. Vivaldi: Kon­
cert B-dur.

WIADOMOŚCI: 3.30, 4.30, 5.30. 
6.30, 7.30, 8.30. 11.30, 13.30, 18.30,
21.30, 23.39

PROGRAM III: 7.40 Muzyczna ze 
garynka; 8.05 Mój magnetofon; 
8.35 Cd pierwszego nagrania zespół 
Moody Blues; 9 „Niepokonane” — 
ode. 18 pow.; 9.10 R. Schumann — 
Konzertstiick — Introdukcja i Alle 
gro Appassionato op. 92 na for­
tepian i ork.; 9.30 Nasz rok 74; 9.45 
Z nagrań Armstronga; 10 W hol- 
d ie Armstrongowi; 10.15 Język 
niemiecki; 10.35 Dzień jak co 
dzień; 11.45 „Romans tysiąclecia” 
— ode. 15 pow.; 12.20 „Miłość” — 
gra i śpiewa zespół Boom; 12.25 Za 
kierownica; 13 „Miłość Nr 3” gra 
Keith Jarrett; 13.05 Na wrocław­
skiej antenie: 15.10 Archiwalia 
„Polskich Nagrań”- 15.30 „Męż­
czyzna nigdy nie płacze” — słuch.: 
15.50 S. Reggiani śpiewa Borisa 
Viana; 16.05 Drugie narodziny mia 
sta — Powroty — gawęda: 16.05 
Telegramy muzyczne ze świata; 
16.45 Nasz rok 74: 17.05 ..Niepokona 
ne” ode. 19 pcw.; 17.15 Mój magne 
tófon; 17.40 Słownik sztuk pięk­
nych: is Muzykalny detektyw: 
18.30 Polityka dla wszystkich; 18.45 
Tylko po hiszpańsku; 19.65 Pow. 
w wyd. dźw. „Emancypantki”: 1Ł35 / 
Muz. poczta UKF: 20 „Godzina mi 
łowania” — śpiewa Marek Grechu 
te ; 20.10 Blues wczora j i dziś; 20.35 
„Wam jest do śmiechu — a mnie 
nie” — gra grupa K. Sadowskiego: 
20.50 Ilustrowany Tygodnik Roz­
rywkowy; 21.50 Opera tygodnia — 
G. Verdi — „Aida”- (22 08 Śpiewa 
”7ra Kubasińska: 22 15 Trzy- kwa- 
dranse/ jazzu: 23 Wiersze roetów 
y.^osYPh; 23 05 Eorc. tvlko dla me 
tomanów: 23.50 Na dobranoc śpie- 
Ara zespół „2+1”.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17. 19. 22.

TELEWIZJA j
PTOG^AM I: 6.30 — TTR — Bo- 

tanika, 1. 3: ..Podstawy systema- 
tvki” — „Bnktrrie. Wirusy”; — 
TTR — Hodowla zwierząt, 1. 3: 
„Układ krwionośny” (powt.); 9.30

— Z serii: „Człowiek z Nevady” 
— ode. II pt. „Rancho” — film 
ser. prod. amer.; 10 — „Czarne 
chmury” — ode. 10 (ostatni) — 
film TVP (kolor): 10.50 — „Mias­
to błękitnych kopuł” — film dok. 
prod. radź, (kolor); 11.05 — Dla 
szkół — Wychowanie obywatel­
ski?, kl. VII: „Na swojską nu­
tę”; 12 — Dla szkól, kl. III: „Jak 
to ze lnem było”: 12.45 — TTR 
— Język polski, 1. 31 — Adam Mic 
kiewicz: „Oda do młodości"; 
13.25 — TTR — Chemia. 1. 33: ..Wie 
locukry — budowa, właściwości 
i zastosowanie”: 14.40 — Politech­
nika TV — Matematyka — Kurs 
przygotowawczy: „Badanie funk­
cji” — cz. I i II: 15.55 — NURT 
— Filozofia: „Leninowskie poję­
cie materii”; 16 30 — Dziennik (ko 
lor); 16.40 — Dla dzieci — Pora 
na Telesfora — w programie m. 
in. film pt. „Kret” (kolor); 17.20 
— Turystyka i wypoczynek”: 17.45 
— Tygodnik Informacyjny Mło­
dych; 18 — Dla młodzieży; „Dwie 
szkoły” — teleturniej; 18 25 — „Te 
leskop”; 18.45 — z kamera wśród 
zwierząt: ln.2O — Dobranoc i Dzień 
nik (kolor); 20.20 — „Człowiek z 
Nev d<.” _ ode. II pt. ..Rancho” 
— film ser. prod. amer.: 20.45 — 
„Panorama” — tygodnik publ.: 
21.25 — Wiadomości sportowe: 21.35 
— Teatr TV — Borys Wasiiew: 
„Tak tu cicho o zmierzchu”; 22.55

/— Dziennik (kolor).
PROGRAM II; 17.20 — TV Kurs 

Informatyki („Przygotowanie or­
ganizacyjne użytkowników do 
wprowadzania systemów informa­
cyjnych w sterowaniu procesami 
technologicznymi”); 17.50 — Język 
niemiecki, 1. 18; 18.15 — „Blask 
czarnej świecy” — odcinek I: 
„Uciec z El Paraiso” — sensacyj­
ny film ser. prod. NRD; 19.20 — 
Dobranoc i Dziennik (kolor); 20.20 
— Mistrzostwa świata w- pilęe 
ręcznej mężczyzn Polska — Szwe­
cja; 20 55 — Gra ork. dęta Horal- 
ka — program TV CSRS: 21.25 — 
NURT — Filozofia: ..Leninowskie 
pojęcie materii”; 21.55 — 24 godzi 
ny (kolor): 2? 05 — Język rosyjski, 
powt. 1. 20.

CHODZIEŻ. Dzięki sprzyjającej 
cuize, szybko rosną konstrukcjo 
- budowanej w czynie społecz­
nym chodzieżan — krytej pływal­
ni, w sąsiedztwie miejskiego Par­
ku Kultury i Wypoczynku. Przy ta 
kim tempie robót realizowanych 
w większości przez załogi miejsca 
wych zakładów, termin jej otwar 
cia 22 lipca br. - z pewnoścą bę 
dze dotrzymany. Piękny .en o- 
biekt obejmuje basen z w;dow- 
nia na 200 miejsc, szatnie z natry 
skami i kawiarnią, (bop)

USTRONNE MIEJSCA

PILA. Duże niezadowolenie bu
dzq ostatnio śródmiejskie „miej­
sca ustronne" w Pile. Godziny o 
tworcia szaletów sq bardzo roż 
ne i znane tylko ich obsłudze.
Zdorza się, że w jednej
wszystkie nieczynne.

porze 
Czesie

szalety zamyka sie już w ąodz 
18-19.

Wiele do życzenia pozostawia 
*eż ich stan higieniczny, ''o sa­
mo dotyczy szaletów w ni^któ- 
-ych lokalach gastronomicznych, 
lesi to tym bardziej dziwne, że 
przecież tam za ich używanie sie 
płoci, (cez)

ZMAGANIA RECYTATORÓW

OBORNIKI. Na dobrym pozic- 
mie stal powiatowy finał X Ogól­
nopolskiego Konkursu Rec/tator- 
sk ego, który przy dużym zainte- 
rerowaniu odbył się w sali miej 
sccwego PDK. W kategorii szkol­
nej zwycięstwo przyznano Morko 
wi Grochowalskiemu, a II miej 
yze wspólnie — Marioli Dolińskiej 
(c-boje z Technikum Mechanicz­

nego w Rogoźnie) i Grażynie Muf 
cc z objezierskiego Techniku/ 
Rolniczego. Wśród amatorów t/o- 

toiniast najlepsi w kolejności oka 
za!' się: Grażyna Psykała (klub 
..Ruchu” w Cieślach), Stc+z^wa 
P r seczna (Klub „Rolnika” w 
P'zebędowie) i Marian Markow­
ski (Klub „Ruchu" w Rudzie) Kd 
ku recytatorów otrzymało też wy­
różnienia. (bop)

Tegoroczna działalność Towarzystwa Przyjaciół Dzieci 
w Wielkopolsce skierowana jest głównie na pogłębianie 
pracy kół oraz /.większenie liszby aktywistów. Obecnie ist­
nieje w Poznaniu i województwie 1 606 kół, a należy do nich 
blisko 65 000 członków. Dla lepszego służenia pomocą dzie­
ciom konieczna jest jednak aktywizacja wszystkich ogniu 
TPD, bo niektóre z nich działają opieszale.

Aby zapewnić należytą opie 
kę. przede wszystkim dzie­
ciom na wsi, trzeba zorganizo 
wać dalszych 200 kół. W tym 
też roku położy się nacisk na 
ciągłość działania takich pla­
cówek TPD, jak ognisk przed 
szkolnych, świetlic i dzieciń- 
ców wiejskich. Niektóre z 
nich codziennie tętnią życiem, 
inne tylko sporadycznie Du­
żo uwśgi poświęcą działacze 
TPD organizowaniu letniego i 
zimowego wypoczynku dla 
możliwie największej liczby 
dzieci. W pierwszej kolejnoś­
ci tą akcją objęte będą siero­
ty i półsieroty oraz dzieci naj

szłym roku skoncentrowano 
uwagę m. in. na organizowa 
niu spotkań z rodzicami (od­
było się ich prawie 3 000, z 
udziałem przeszło 62 000 osób). 
Sporo miejsca poświęcano tez 
działalności opiekuńczo V 
chowawczej. Pod koniec 19 
r. czynnych było 300 dziecin 
ców i 71 świetlic, a akcją le ­
nią objęto ponad 27 600 dzieci- 

(a)

Premie 
na ks ażeczkach PKO

bardziej potrzebujące
Kierunki działania 

obecny omawiano 
dniach na plenarnym
niu Zarządu Okręgu 
Przy okazji dokonano 
podsumowania pracy 
minionym roku, która

pomocy, 
na rok 

w tych 
posiedzę

TPD. 
także 

kół w 
charak

teryzowała się tworzeniem 
jednolitego kierunku wycho­
wania w rodzinie, szkole i in­
nych placówkach wychowaw­
czych. Dlatego właśnie w ze-

Prztyczek
Inacze j się pisze 

inaczej czyta 
\ amoobsługowy sklep spo- 

■ ’ żywczy w Borku pow. 
Gostyń posiada wywieszkę in- 
formującą, iż placówka ta je^t 
otwarta w , dni świąteczne, w 
godzinach od 9 do 1^. Niestety, 
jest on wtedy naiczęściej zanik 
nięty Pównież sklep nabiało­
wy przy ulicy Dworcowej zbyt 
często posługuje się wyw esz- 
ką „zaraz wracam”. RadZ' by- 
śmu wied~ieć, od czeao zależą 
godzinu otwarcia „Samu” w 
niedzielę i jak długo trwać mo
ze owe „zaraz (nad)

Bardzo słuszną formę Pr^ 
kazywania pracownikom 
udziału w funduszu pren"^
wym zastosowano 
rych państwowych 
stwach rolnych w 
twie poznańskim.

w nieWó*
gospodą1" 

woje^00^ 
W lia

praco"'0'' 
naPGR-ach, za zgoda 

ków, premie te przelano
(albo bon?’

ich książeczki racz-
oszczędnościowe) ,/ „gooszczędnościowe-/ ‘ 
nie w ten sposób na roz ', 
tvpu książeczkach prac 
ków PGR znalazły sie 
złotych. Dzieci temu P-• 
nicy uzyskają °Pr°ce^ernii, 
nie od otrzymanych P 
lub — w zależności o 
księżeczki — uczestnicz?
dą w losowaniach Pręmp-^o, 
nieżnych i rzeczowych ż

Wzorem PGR-ow, dui<-
niektóre spółdzielnie Padaja-
cyjne postanowiły bi'
ce na członków 
lansowe.
formie wpłat na K
PKO. (z)

z.AMIAR SKRĘCENI^ 
7M1.ANY ZAJMOM * 
pasa ruchu 

ZAWCZASU cYGNAE
WAC ___ _


